
Świadectwo francuskie 
o politycznych stosunkach 
wewnętrznych w Polsce

Pepesowcy przyznają prywatnie, że wybory nie były ani wolne 
ani uczciwe. — Tłumaczenia gorsze niż fałsze wyborcze. — 
Mikołajczyk i Popiel nie gorzej niż P. P. S. pragną dobrych 
stosunków z Rosją.— Mikołajczyk nie miał wyboru 1 ma jeszcze 
przyszłość przed sobą. — Walka socjalistów z komunistami.

Narodowiec
Quotidien democrats front !d defense des inttrfcts sodaux et cultureh de I immigration frolonaise___________

Nletylko my, ale także paryski organ pe­
perowski zwrócił uwagę na sprawozdania 
korespondentów paryskich z podróży ich po 
Polsce odbytej codopiero. Podczas gdy jed­
nak '•„Narodowiec” stara* się powtórzyć gło­
sy bezstronnie, organ peperowski usiłował 
wydłubać z sprawozdań tylko to, co wydawa­
ło się mu korzystne dla rządu. Szczególnie 
wielką reklamę zrobił organ peperowski w 
ubiegłą sobotę sprawozdaniu dziennika chrze­
ścijańsko - demokratycznego ,L’Aube”, w 
którym p. Jean Dannenmueller złożył pe­
łen współczucia hołd wysiłkom narodu pol­
skiego w odbudowie kraju.

Wobec uznania, Jakie peperowski organ 
wyraził dla sprawozdawcy ,JL’Aube” tym 
większej wartości nabiera to, co p. Dannen­
mueller pisze ó wewnętrzne politycznej sy­
tuacji w Polsce. W szczególności przedsta­
wiciele P.P.S. wbrew temu, co sami pisali w 
swoich gazetach w styczniu," nie ukrywali o- 
becnle przed p. Dannenmucllerem, iż wybory 
styczniowe w Polsce nie były ani wolne ani 
nieskrępowane.
„Wytłumaczenie, które niczego

nję tiumaczy”.
„Jeśli wierzyć głównym przedstawi­

cielom Partii Socjalistycznej, pisze p. 
Dannenmiiller, uraza Polaka do Rosja­
nina była za wielka, aby wj bory mo­
gły być wolne. Reakcja, mówią, byłaby 
uzyskała powodzenie tak całkowite, że 
zmusiło by to okupanta do interwen­
cji. Przeciwko temu niebezpieczeństwu, 
według socjalistów, utworzył się blok 
rządowy. Dla zażegnania tej groźby, 
poszło się aż do ostateczności i urzą­
dzono odpowiednio rezultaty wyborów. 
Nie tylko socjaliści dają podobne wy­
tłumaczenie: pewna osobistość z Par­
tii Demokratycznej również nam je 
podała. Jest ono w oczach naszj ch 
gorsze od tego, co usiłuje się wythmia- 
czyć!

„Jest jasnym, że grzeszy przynaj­
mniej w jednym punkcie. Nie możemy 
wierzyć, by Rosjanie mogli się czuć 
przez ludzi takich, jak- Popiel albo Mi­
kołajczyk, bardziej zagrożeni, niż przez 
obecnego Premiera, który jest socjali­
stą. Dwaj ci ludzie dali liczne zapew­
nienia swojej woli doprowadzenia do 
dobrych stosunków między Polską a 
jej sąsiadką. Był nawet taki okres, w 
V/ którym, w czasie wojny, w Londy­
nie, Mikołajczyk uchodził we wszyst­
kich kołach jako najlepszy łącznik 
między Churchillem a Stalinem”.

Często omawia się wywiad udzielo­
ny przez Stalina Stassenowi. „Nic nie 
przeszkadzało mi porozumieć się z 
Hitlerem”, miał powiedzieć generalissi­
mus. „Ale Hitler tego nie chciał”.

„Jeżeli nie było trudności z Hitle­
rem, mówi się, dlaczego miałyby ist­
nieć trudności z socjalistami polskimi? 
Czy w rozumowaniu nie należy pójść 
aż do końca i stawić sobie pytanie, dla­
czego miałyby być z Mikołajczykiem? 
,.Mikołajczyk nie miał wyboru”.

„Niemniej, ponieważ oszukiwanie 
było regułą w grze, można być zdzi­
wionym, że Mikołajczyk, mogąc prze­
widzieć wynik swojego nieprzejedna­
nego stanowiska, nie przyjął zaofiaro­
wanego mu miejsca w bloku rządo­
wym. Wysunął on jako ostateczny wa­
runek przyznanie 51 procent manda­
tów dla bloku socjalistów i dla jego 
partii. Propozycja ta miała być rozpa­
trywana w Moskwie i odrzucona”.

„W Istocie Mikołajczyk nie miał wy­
boru. Chciał zawsze utrzymać Polskę 
w’ równowadze między Aliantami. 
Gdyby był wstąpił do bloku, z góry 
mógł być pewny, że zawsze byłby tam 
w mniejszości. Straciłby wszelki auto­
rytet i stanąłby po stronie jednego z 
Aliantów. Byłby* zdradził samego sie­
bie. Jest niewątpliwie silniejszy z 24 
posłami, których mu pityznano. I być 
może mylnym jest sądzić, że się skoń­
czył. I kilku oportunistów opuszczają­
cych go, by zwiększyć szeregi Partii 
Socjalistycznej, oblicza prawdopodob­
nie źle.”
„Trzej katolicy”.

Jednakże kilku katolików młodych, 
idealistów, filozofów okazało się mniej 

Wojskowe władze francuskie spodziewają 
się, iż po otrzymaniu zapowiedzianych do- 

- staw amerykańskich będą w stanie wyrów- 
nieprzejednanymi, niż Popiel. Chcieli nać chwilowo obniżoną rację chleba

Stany Zjedn. wstrzymują kredyty dla Węgier
a przyrzekają pomoc Włochom

Waszyngton. — Amerykański De­
partament Stanu złożył w dniu 2 czer­
wca br. oświadczenie, iż Stany Zjedno­
czone wstrzymują Węgrom prawo ko­
rzystania z przyznanych kredytów 
aż do czasu całkowitego wyjaśnienia 
sytuacji politycznej i wewnętrznej w 
tym kraju.

Stany Zjednoczone przyznały Wę­
grom kredyt w wysokości 30 milionów 
dolarów, z których dotychczas została 
wykorzystana połowa, głównie na za­
kup demobilu amerykańskiego pozo­
stałego w Europie, oraz częściowo na 
zakup artykułów żywnościowych.

Miarodajne koła amerykańskie wy­
jaśniają, iż wznowienie kredytu nastą­
pi po wyjaśnieniu się sytuacji wewnę­
trznej na Węgrzech.

Londyński „Times” stwierdza, iż 
zmiany na Węgrzech, jak to wynika z 
niezupełnych sprawozdań różnych ko­
respondentów, są nadal dziełem jed­
nego mocarstwa, które dotychczas niejltc=c,w _____________w_______  - . właszczone na rzecz państwa, oświadczył w
poinformowało innych mocarstw alian-l w pierwszą rocznicę ogłoszenia Repu-1 nocie rząd Jugosławii.

prowadzić politykę obecności. W osta­
tniej chwili przedstawili pięć list wy­
borczych. Dano im trzy mandaty. Od 
grudnia 1945 r. wydawali tygodnik. O- 
becnie mają mały dziennik. Jako cel, 
wytknęli sobie walkę z przekonaniem, 
że tylko wojna może uratować Polskę 
i oraz propagowanie porozumienia, z 
Rosją. Nie krytykują reform społecz­
nych, ale brutalność, z jaką zostały 
zastosowane.”
„Socjaliści zrzucają jarzmo”.

„Wydaje się, że przy stole rządo­
wym miejsce Mikołajczyka zajęli so­
cjaliści. Oni to obecnie dzierżą hamul­
ce” .

„Po wyzwoleniu prowadzili zupełnie 
inną politykę partyjną niż Mikołaj­
czyk. Jak ten ostatni znalazł się wobec 
nowego Stronnictwa Chłopskiego, — 
członkowie przedwojennej Partii So­
cjalistycznej znaleźli się w Lublinie 
wobec nowej Partii Socjalistycznej, 
której przywódcy byli hn do tego cza­
su nie znani, i którzy bez żadnej wąt­
pliwości byli agentami komunistyczny­
mi. Mikołajczyk zreformował wobec 
tego dawniejszą partię Witosa. Socja­
liści przeciwnie, wstąpili do nowej for­
macji. Stopniowo odzyskali kierownic­
two, szczególnie od czasu, gdy wyklu­
czyli Matuszewskiego, który istotnie 
był agentem komunistycznym. I obec­
nie odzywają się głośno. Domagają się 
poszanowania zawartych przed wybo­
rami umów, które przyświecały two­
rzeniu bloku rządowego. Chcą podzia­
łu odpowiedzialności i portfeli. Komu­
niści, którym zależy na zatrzymaniu 
sześciu kluczowych ministerstw, odpo­
wiadają im apelami do jedności robot­
niczej. Socjaliści twierdzą wobec tego, 
że jedność ta jest nie na czasie i że 
nawet niewłaściwym jest mówić o niej. 
Polemika między komunistami i socja­
listami, jest chwilami gorąca”.

„Utarczki te, do któtych dochodzą 
złe wspomnienia, pozostałe jm) kampa­
nii wyborczej i po wyborach nie po­
lepszają atmosfery. Powodują nieuf­
ność opinii publicznej. Mogą nawet za­
szkodzić wysiłkom, jakie czyni rząd w 
innych dziedzinach”.• •

Tak brzmią uwagi p. J. Dannenmuellera 
w „L’Aube” o stosunkach wewnętrznych w 
Polsce. Nabierają one tym większej wagi 
po reklamie, jaką im zrobił paryski organ 
peperowski. Czy powtórzy także z uznaniem 
powyższe uwagi, które trafnie malują sy­
tuację wewnętrzną w Polsce?

Buta Sehumuchera rośnie!

„Niemcy myślą tylko o sobie i nie pozwolą
Frankufrt. Przemawiając we

Frankfurcie, do 8.000 robotników i so­
cjalistów, przywódca socjal - demo­
kratów niemieckich Kurt Schumacher 
oświadczył, iż „Niemcy były dotych­
czas prowadzone jak marionetki przez 
mocarstwa zwycięskie”. My Niemcy, 
powiedział Schumacher, nie możemy 
być kupieni ani za papierosy rosyjskie, 
ani za paczki amerykańskie”.

„Problem niemiecki w obecnym sta­
nie rzeczy przedstawia się w ten spo­
sób, iż należy sobie postawić pytanie,

Poważna poprawa żywnościo­
wa w Niemczech^ choć 125 gr. 
chleba w strefie okupacyjnej 

francuskiej
Hamburg. — Położenie żywnościowe po­

prawiło się poważnie.
Baden-Baden. — Rzecznik francuskiego 

zarządu wojskowego podał do wiadomości, 
iż na skutek kryzysu zbożowego i niemożno­
ści zapewnienia zboża w dostatecznej ilości 
w okresie przednówka, racja żywnościowa 
Chleba w francuskiej strefie okupacyjnej wy­
nosić będzie dziennie 125 gramów. Zarządze­
nie powyższe wchodzi w życie z dniem 1. 
czerwca br. Władze francuskie zakazały 
również chwilowo fabrykacji makaronu.

ckich o swych zarządzeniach, oraz nie 
przedstawiło szczegółowego sprawoz­
dania i odpisu zeznań Kowacza, byłego 
sekretarza generalnego Partii Drob­
nych Posiadaczy. Zdaniem tego pisma 
Aliancka Rada Kontrolna, urzędująca 
na Węgrzech winna być całkowicie po­
wiadomiona o tym, co robi i jakie pis­
ma wysyła Przewodniczący tej Rady, 
którym, jak to już donosiliśmy, jest 
generał rosyjski Sviridov.

*
Oświadczenie Marshalla 

w sprawie pomocy dla Wioch
Waszyngton. — W dniu 2 czerwca 

br. amerykański Sekretarz Stanu zło­
żył oświadczenie, iż Stany Zjednoczone 
zapewnią Włochom w dalszym ciągu 
pomoc finansową i gospodarczą.

Marshall powiedział: „Będziemy po­
magać Włochom rządzonym przez cen­
trową partię Chrześcijańskich Demo­
kratów, kierowaną przez De Gasperi”.

I Oświadczenie Marshalla złożone było 
I w pierwsza rocznicę ogłoszenia Repu- i
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Rozporządzenie ni sprawie dolnej granicy zarobków 
i premlj od wydajności

Paryż. — W „Journal Officiel ogło­
szono rozporządzenie rządowe ustala­
jące minimum życiowe na 7.000 fr. 
netto miesięcznie oraz podnoszące gra­
nicę przy obliczaniu podatków od za­
robków, z 60.000 fr. do 84.000 fr-

Min. Pracy, Daniel Mayer, wygłosił 
przemówienie radiowe do robotników 
w sprawie powyższych rozporządzeń. 
Minimum życiowe, które dotychczas 
wynosiło 7000 fr. brutto, obecnie wy­
nosi 7.000 fr. netto, mówił minister, za 
200 godzin pracy w miesiącu, zamiast 
jak dotychczas za 208 godzin. Zarobki, 
me dochodzące do 84.000 fr. rocznie 
wolne są od podatku dochodowego.

Osobna komisja zajmie się wyzna­
czeniem premij za produkcję. Komisja 
ta jeszcze przed 15. czerwca ustali wy­
sokość i sposób zastosowania premii 
tymczasowej, począwszy od 1. czerw­
ca, na poczet premii za produkcję, któ­
ra przyznana będzie zbiorowo dla każ­
dej gałęzi przemysłu. Rząd tym samym 
spełnia przyrzeczenie, dane organiza­
cjom zawodowym, C.G.T. i C.F.T.C.

Minister ostrzegł w końcu, że na nic 
nie zdałyby się w chwili obecnej mani­
festacje.

Wszelki ruch, który doprowadziłby 
do nierozważnej zwyżki, doprowadziły­
by do inflacji, do zamieszek, do ogólnej 
nędzy, szczególnie najbiedniejszych.

Ratyfikacja konwencji 
z Francją

Warszawa. — Na plenarnym posiedzeniu 
Sejmu Ustawodawczego zostały ratyfikowa­
ne:

1) Konwencja w sprawie wymiany kultu­
ralnej polsko-francuskiej;

2) Konwencja w sprawie wypłaty rent z 
tytułu śmierci 1 inwalidztwa ofiar wojny.

Została także ratyfikowana umowa handlo­
wa z Szwecją.

Na tym samym posiedzeniu Sejm udzie­
lił Rządowi nadzwyczajnych pełnomocnictw 
do walki ze spekulacją i drożyzną.

Zatwierdzone zostało także przystąpienie 
Polski do Międzynarod. Konwencji w sprawię 
ścigania przestępców wojennych.

czy Niemcy staną się. plamą na bibule 
papieru, jaką jest obecnie Europa, al­
bo, czy Niemcy staną się si’ą pozy­
tywną w spacyfikowanym świecie...”

„Istnieje żelazna kurtyna w strefie 
wschodniej, podkreślił Schumacher, fi­
le istnieje i z drugiej strony kurtyna 
jedwabna, która zaciemnia widok w 
strefach zachodnich. Jeśli chodzi o nas 
Niemców, to otrzymujemy tak mało 
kaloryj, iź oczy nasze nie są już tak 
dobre, by mogły obejmować resztę 
świata”, powiedział na koniec przy­
wódca socjal - demokracji.

Protest min. Bidault wobec ambas. Egiptu
Paryż. — Min. spr. zagr. Bidault Ambasador Francji u premiera

przyjął ambasadora Egiptu Ahmed 
Saroit Beya, wobec którego w energi­
cznych słowach zaprotestował przeci­
wko udziałowi władz egipskich w ucie­
czce Adb-el-Krima ze statku francu­
skiego na terytorium egipskie.

Jak wynika z depesz otrzymanych 
przez rząd francuski, czynniki egipskie 
świadomie pogwałciły w wypadku z 
Abd-el-Krimem międzynarodowe zwy­
czaje, obowiązujące w Kanale Suezkim.

bliki włoskiej. W Rzymie odbyły się z 
tej okazji manifestacje, w czasie któ­
rych demonstrowało 25 tysięcy Wło­
chów na cześć młodej Republiki wło­
skiej.

Jugosławia odrzuciła protest . 
amerykański

Belgrad. — Jugosławia odrzuciła protest 
amerykański w sprawie zabierania własności 
włoskiej, znajdującej się na terenach zajmo­
wanych obecnie przez Jugosławię. Stany 
Zjednoczone założyły protest, domagając się 
wyjaśnienia każdorazowo, ilekroć dochodzi 
do takich wypadków.

Obecnie rząd Jugosławii oświadczył, Iż 
musi odrzucić protest amerykański, gdyż 
wszystkie wypadki konfiskaty rzekomego 
mienia włoskiego odnoszą się do mienia po­
niemieckiego, do konfiskaty którego Jugo­
sławia ma pełne prawo. Chodzi dalej jeszcze 
o mienie, które należało do faszystów wło­
skich .którzy w czasie wojennej okupacji po­
łudniowo-zachodniej Jugosławii prowadzili 
rabunkową gospodarkę. Wszystkie te mająt­
ki dygnitarzy faszystowskich zostaną wy.

Skutki zewnętrzne byłyby niemniej, • niem w bliskiej przyszłości do utraty 
poważne, gdyż groziłyby doprowadzę-1 niezależności politycznej”.

Zatargi zarobkowe
STRAJK PIEKARZY

P a r y ż. —- 48 godzinny strajk pracow­
ników piekarń w Paryżu i okolicy, kończy 
się we wtorek wieczorem. Strajk spowodo­
wał obniżenie w dep. Sekwany oraz Seine et 
Oise przydziału chleba 
do 150 gr. dziennie. W 
niektórych piekarniach 
robotnicy przybyli do 
pracy, pomimo pikietów 
strajkowych. Doszło na 
tym tle do kilku nie- 
zancznych starć. Około 
60 piekarń było otwar­
tych ; właściciele sami 
zajęli się wypiekiem 
chleba.
W PRZEMYŚLE
NAFTOWYM
Paryż. — Przed­

stawiciele syndykalni
Federacji przemysłu 

chemicznego przyjęci zo­
stali przez min. Pracy, 
któremu przedłożyli żą­
dania personelu prze­
mysłu naftowego, doma­
gającego się premii od 
produkcji,

W przemyśle nafto-
wjm trw’a strajk przewoźników benzyny 
oraz urzędników przemysłu naftowego w o- 
kolicy paryskiej, za wyjątkiem dwóch biur.
W METALURGII
Paryż. — W poniedziałek wieczorem 

odbyło się zebranie sekretarzy 72 syndyka­
tów metalowców w okręgu paryskim. Nie­
zadowolenie metalowców przejawia się w 
zmniejszeniu produkcji w większości przed­
siębiorstw. Sekretarze rozpatrzyli sposób 
zwiększenia produkcji w przedsiębiorstwach, 
w których spełniono żądania robotników i 
obniżenia jej tam, gdzie je odrzucono.
MANTFESTCJE Z POWODU
NIEDOSTATKU CHLEBA

Paryż. — Delegacja sekcji syndykalnej 
fabryk Renault przytyła w poniedziałek do 
Premiera, dla poinformowania się, jakie za- 
•rządzenia powzięte zostały przez rząd, w ce­
lu zaopatrzenia okolicy paryskiej w chleb. 
Odbyła się następnie manifestacja, z udzia­
łem około 200 osób.

W e r^s a 1. — Kolejarze zatrudnieni na 
dworcu Vllleneuve-Triage, w liczbie około 
600 robotników, postanowili we wtorek po 
południu podjąć strajk, na znak protestu 
przeciw obniżeniu racji chleba.

★
NI© będzie strajku kupców

PARYŻ. — Przewodniczący Federacji ma­
łych 1 średnich przedsiębiorstw, p. Gingem- 
bre, zwrócił się przez radio do kupców z za­
wiadomieniem, że hasło strajku wydane na 
4 czerwca, zostało wycofane.

Postanowienie odstąpienia od zamierzone­
go strajku, powzięta zostało na zebraniu de­
legatów syndykatów paryskich łączących 
się w Federacji małych 1 średnich przedsię­
biorstw. Zarząd przedstawił delegatom speł­
nienie szeregu żądań wysuniętych wobec rzą­
du, m. In. reformy kontroli gospodarczej, 
prawo apelowania w komisjach departamen­
talnych w sprawie wszelkich ryczałtów, 
stopniowy powrót do wolności handlu, znie­
sienie wkrótce punktów na towary włóklen-

Egiptu w sprawie Abd-el-Krima
Kair. — Mr. Avengas, ambasador 

Francji w Egipcie udał się do premie­
ra egipsk. Nocrachi Paszy i oświad­
czył mu, iź przybycie i pobyt Abd-el- 
Krima w Egipcie jest źle widziany we 
Francji i opinia francuska jest nieprzy­
jemnie tym faktem zaskoczona.

Ambasador francuski nie złożył je­
dnak formalnego protestu. Premier e- 
gipski miał zapewnić ambasadora 
Francji, iź rząd egipski zgodził się na 
pobyt Abd-el-Krima w Egipcie pod 
tym warunkiem, że nie będzie on zaj­
mował się polityką.

*
Mało przekonywujące 

oświadczeni© Abd-el-Krima
KAIR. —- Jeden z samochodów królewskich 

przewiózł Abd-el-Krima do luksusowej wil­
li położonej w odległości S0 km. od Kairu, 
w/której zamieszkał były emir marokański.

PARYŻ. — Ambasada egipska w ogłoszo­
nym komunikacie zaprzecza jakoby władze 
egipskie nakłoniły Abd-el-Krima do pozo­
stania w Egipcie. Komunikat zaznacza, te 
Abd-el-Krlm uczynił to z własnej inicjaty­
wy 1 te oświadczył, iż powstrzyma się od 
wszelkiej działalności politycznej.

* 
Odbloko wa nie 

mienia francuskiego w Egipcie
Kair. — Egipska Rada Ministrów zajmo­

wała się na posiedzeniu gabinetu w dniu L 
czerwca br. sprawą zablokowanego mienia 
francuskiego, znajdującego się w Egipcie 
jeszcze z czasów przedwojennych z 1940 ro­
ku .Obecnie Egipt zdecydował się odblokować 
ten majątek 1 zwrócić go Francji. Podobnie 
egipska Rada Ministrów zadecydowała od­
blokować mienie włoskie.

Rozbił się wodnoplatowiec 
kanadyjski, 3 zabitych

Montreal. — W chwili, gdy wodno­
platowiec kanadyjski typu „Scyroket” 
usiłował wodować, spadł nagle do rzeki 
i rozbił się. Na pokładzie wodnopłato- 
wca znajdowało się 3 pasażerów, któ­
rzy znaleźli śmierć. Brak danych, co 
do przyczyny tego wypadku.

FUrt" MlBMlieSIU

nlcze oraz bonów na rowery 1 artykuły fa­
jansowe itd.

Zebrani© Prefektów
PARYŻ. — Premier Ramadler przewod­

niczył w poniedziałek posiedzeniu dziesięciu 
prefektów. Narady dotyczyły zarządzeń w 

(New York Times Fhutoj 
Pracownicy piekarń manifestuje po wiecu

celu zapewnienia żywności a szczególnie Chle­
ba wielkim miastom. Obecni byli prefekci 
departamentów: Lot et Garonne, Loire-In- 
ferieure, Vendee, Benches du Rhone, Loire, 
Rhone, Gironde, Nord, Sekwany oraz prefekt 
policji.

★
Belgia bez tramwajów

BRUKSELA. — Wskutek strajku motor­
niczych żądających podwyżki płac, ruch 
tramwajowy na terenie całego kraju został 
zatrzymany. Dla ludności, zmuszonej podczas 
wielkich upałów do ruchu pieszego, jest to 
wielką niedogodnością. W poniedziałek przed­
południem było 30 stopni w cieniu.

Koła polityczne tłumaczą

Przemówienie Papieża Piusa XII. 
jako poparcie rządu deGasperiego

Watykan. — W dniu 1. czerwca br- 
Papież Pius XII. przemawiał przez ra­
dio w dniu swego patrona. W przemó­
wieniu ostrzegł władców świata, mó­
wiąc, iż istnieje jeszcze ostatnia spo­
sobność załatwienia najniebezpiecz­
niejszych problemów zagrażających 
światu”.

Na zebraniu zaś Świętego Kolegium 
Kardynałów po przyjęciu życzeń, Oj­
ciec Święty oświadczył: „Jeszcze raz 
pragniemy upomnieć i przestrzec na­
rody. Bezpieczeństwo powszechne jest 
rzeczą daleką. Może ono być osiągnię­
te jedynie na solidnej podstawie zdro­
wia fizycznego i moralnego narodów, 
na zasadzie międzynarodowego porzą­
dku publicznego, normalnych stosun­
ków zagranicznych i dobrego sąsiedz­
twa.” Następnie Ojciec Święty oświad­
czył: „Kiedy cały świat walczy o spra­
wiedliwość i prawo, by stworzyć ko­
rzystne warunki dla człowieka i spo­
łeczeństwa, są jeszcze miliony istot 
ludzkich, które żyją nadal pod uci­
skiem despotyzmu.

Dla tych ludzi nie ma nic pewnego, 
ni ich dom, ni ich życie, ani ich wol­
ność osobista. W ich piersiach zamie­
ra ostatni ślad odwagi”.

Papież Pjps XU. nawiązał do zdania 
Roosevelta: „Jeśli dzisiaj nie ma żad­
nej nadziei na ocalenie demokracji, 
znajdującej się w niebezpieczeństwie, 
to fakt ten da je podstawę do obawy o 
przyszłość świata.”

Papież przestrzegał następnie przed 

townej propagandzie bez skrupułów 
skierowanej przeciwko chrześcijań­
stwu, dążą do zorganizowania świata 
na zasadach ateistycznych, które są 
przeciwne zasadom prawa naturalne­
go”.

W związku z walką prowadzoną na

Przekazy z Francji 
do Polski

Paryż. — Ministerstwo Poczt i Te­
legramów komunikuje: Ruch przeka­
zów pieniężnych 'między Francją a 
Polską zostaje wznowiony z dniem 1. 
czerwca br. W zasadzie w szelkie prze­
syłki pieniężne drogą pocztową do Pol­
ski wymagają zezwolenia Urzędu Kon­
troli Dewizowej.

W następujących wypadkach nato­
miast wystarcza jedynie zezwolenie u- 
rzędów pocztowych:

1. Jeżeli przekazy dotyczą wyrów­
nywania abonamentów polskich czaso- 
pism za 1 rok; 2. Kosztów przesyłki 
aktów stanu cywilnego z kraju; kosz­
tów opłat stemplowych | wystawiania 
aktów oficjalnych.

W powyższych wypadkach wystar­
cza wypełnienie odpowiednich formula­
rzy w urzędach pocztowych.

CENA

w Londynie
Londyn. — W południowej części 

Londynu Mitcham wybuchł pożar w 
składnicach, w których złożone były 
wielkie zapasy kauczuku w ilości kilku 
tysięcy ton. Pożar przyjął wkrótce tak 
olbrzymie rozmiary, że trzeba było 
przybycia 400 strażaków, aby zapo­
biec jego dalszemu rozszerzeniu się. 
Wysoki słup dymu był widoczny w od­
ległości 15 km- od miejsca pożaru.

Żony Ilessa, Von Schlracha, 
Sanckla i Jodła aresztowane 
FRANKFRT. — Po aresztowaniiach żon 

Francka, Goer Inga i Fricka aresztowano w 
dniu 1 czerwca br. żonę Hessa Rudolfa, prze­
bywającego w więzieniu po wyroku w No­
rymberdze oraz żony von Schiracha, Jodła 
1 Sanckla.

Aresztowań dokonały niemieckie władze 
sądowe ,które przeprowadzają denazyfika- 
cję. Wszystkie żony byłych dygnitarzy nie­
mieckich staną niebawem przed sądami nie­
mieckimi 1 odpowiadać będą za współudział 
w pracach reżimu nazistowskiego. t

U palli
Od 50 lat nienolowana fala 

upałów w Paryżu
PARYŻ. — Potężna fala upałów, jaka na­

wiedziła Europę zachodnią trwa.
Od 50 lat nie zanotowano we Francji Je­

szcze tak wielkiego nasilenia ciepłoty. W 
dniu 2 czerwca było 34 stopni w cieniu.
Anglia ma największą ciepłotę 

od Ol lat
LONDYN. — Fala upałów, jakie przecią­

gają nad Anglią, dochodzi do ponad 90 stop­
ni Fahrenhajta, tj. 86 stopni Celzjusza. li­
czeni brytyjscy twierdzą, iż stan ten nleno- 
towany był w Anglii od 91 lat. W roku 1856 
obserwatorium w Kew zanotowało podobną 
spiekotę.

Najgorętszy ślub w Anglii
Londyn. — Wczoraj w Londynie w kapli­

cy św. Jakóba odbył się ślub p. Tadeusza 
Sabadycklego z panną Back, urzędniczką 
Ambasady Brytyjskiej w Lisbonle. Termo­
metr wskazywał 90 stopni Fahrenheita (o- 
koło 36 stopni Celsjusza) Panna Back jest 
córką znanej artystki Katarzyny Harrison. 
PRZYMROZKI w MOSKWIE

M o s k w a. —- W dniu 2 czr nvca spadek 
temperatury spowodował tu iwet lekkie 
przymrozki.

szeroką skalę pomiędzy kościołem i 
propagandzistami materializmu i ate- 
izmu, Papież poddał surowej krytyce 
tych, którzy życie uzależniają od kon­
fliktów wynikłych z najrozmaitszych 
sprzecznych interesów. Wszyscy ci, 
zdaniem Papieża, mają interes w tym, 
by nieustannie ośmieszać kościół i je­
go dorobek. /

Papież dodał, iż ludzie ci, albo naro­
dy czują instynktownie, iż kościół nie 
może układać się z nimi jako głosicie- ' 
lami brutalnej siły, oraz walki wew­
nętrznej i zewnętrznej o panowanie 
nad światem”.

Po przedstawieniu niezwykle cięż­
kiej sytuacji, jaka jeszcze panuje w 
Europie, Papież Pius XII. oświadczył, 
że „nawet obecnie stosunki mogą być 
zerwane, jeśli przywódcy narodów po­
zwolą, by możliwość zbudowania trwa­
łego pokoju wyślizgnęła się im raz je­
szcze z ich rąk. A wówczas miejsce 
porządku i spokoju zajmą niezgoda i 
gwałt. Zbudowanie powszechnego bez­
pieczeństwa musi być podjęte zarówno 
na moralnych, jako też na material­
nych zasadach. Nie jest jeszcze zapóź- 
no na stworzenie znośnego świata przy 
pomocy powszechnego wysiłku”, mó­
wił Ojciec Święty. Szereg zwrotów w 
przemówieniu koła polityczne tłuma­
czą jako poparcie rządu de Gasperie- 
go.

Wiadomości krótkie
LONDYN. — W najbliższy piątek rozpocz- 

ną się w Londynie rozmowy finansowe po­
między Wielką Brytanią i Egiptem w spra­
wie 400 milionów funtów szterlingów, które 
Wielka Brytania jest winna Egiptowi.

LONDYN. —— Oficjalnie zaprzeczono, Ja­
koby Premier Attlee miał udać się do Sta­
nów Zjednoczonych, by omówić z Prezyden­
tem Trumanem sprawę bomby atomowej i 
zagadnienia Palestyny.

MEDIOLAN. — Policja włoska pracuje 
ściśle z policją francuską w celu ujęcia Mar­
cela Dćat, który ukrywa się podobno w pół­
nocnych Włoszech.

DORTMUND. — 4 osoby poniosły śmierć, 
a 25 było rannych na skutek wykolejenia 
się pociągu na linii Dortmund — Soest. Po­
wodem wypadku było wygięcie się szyn w 
następstwie panujących upałów.

WARSZAWA. —- W dniu 10 czerwca br. 
rozpocznle swe prace komisja mieszana a- 
merykańsko-polska, która będzie miała na 
celu ustalenie obywatelstwa 100 osób znaj­
dujących się w polskich więzieniach, a poda­
jących się za obywateli amerykańskich.

LAKE SUCCESS. —- Część Komisji pale­
styńskiej opuściła Nowy Jork w drodze do 
Palestyny poprzez Londyn. Reszta wyjedzie 
11 czerwca br. Na czele tej Komisji stoi Emil 
Sandstron, przedstawiciel Szwecji.

SAIGON. — Radio V’ietnamskie nadało w 
poniedziałek wezwanie do wszystkich żołnie­
rzy vletnamskich, by prowadzili w dalszym 
ciągu walki z Francuzami. Jak wiadomo, siły 
wietnamskie oceniane są na 100 tysięcy lu­
dzi. Radio, które nadało ten apel jest kon­
trolowaną stacją rządową wietnamską w



„Ciągle o jedności” 
(Artykuł dyskusyjny)

Od dłuższego czasu prowadzona na ła­
mach „Narodowca” dyskusja na temat jed­
ności narodowej wychodztwa — mam wraże­
nie zbliża się ku końcowi. (Codziennie nad­
chodzą jeszcze nowe głosy, choć teczka re­
dakcyjna wcale nie jest próżna — Red. „N”.) 

Jak zwykle, w tak szeroko zakrojonej dy­
skusji-, — znalazły się wypowiedzi na tema­
ty nawet najbardziej osobiste, które z Isto- 
tą zagadnienia łączą się jedynie pośrednio. 
Niemniej jednak uwzględnione być powinny 
i muszą.

Lecz bez rozwiązania istoty zagadnienia, 
nie ma rozwiązania i szczegółów.

Istotą jest: czy jedność wychodztwa jest 
możliwa? Według mnie — nie tylko możli­
wa — ale jest konieczna.

Nie od rzeczy tu będzie podkreślić trzeba 
kilka faktów, powszechnie znanych, ale cza­
sem pomijanych lub zapominanych.

Po pierwsze: W tej chwili najsilniejszym 
wychodztwem polskim — jest wychodztwo 
polskie we Francji. Amerykanie, pochodze­
nia polskiego, pomimo, silnych pobudek pa­
triotycznych — nie przestoją być jednak o- 
bywatelami amerykańskimi, co na nich wy­
wiera specjalne piętno.

Po drugie: Celem wychodztwa był cel za­
robkowy przede wszystkim. Problem zdoby­
cia pracy, w warunkach trudnych, będzie za­
wsze przebijał — pomimo wszelkich pobudek 
ideowych. Emigracja „nowa” — już zaczyna 
się o tym przekonywać.

Po trzecie: Jeąteśmy — jedną z najgorzej 
zorganizowanych emlgracyj. Powodów tego 
jest, zbyt wiele.

Uświadomiwszy sobie te powszechnie zna­
ne „prawdy1 spróbujmy tknąć Istotę
sprawy — t. zn. jedność.

Wydaje mi się, Le bazą jedności narodowej 
. emigracji winna być przede wszystkim plat­

forma zarobkowa, jako najbliższa codzien­
nych trosk emigranta. — Zorganizowani w 
silne związki, według zawodów, może emi­
gracja znaleźć — jako szczebel wyższy — 
związanie u góry czy to w postaci Związku 
Związków — czy Innego Komitetu Między­
związkowego.
, Tylko w ten sposób związana jedność u- 

., możliwi wszystkim Polakom bez względu 
na wyznanie lub przekonanie polityczne, moż­
ność wzajemnego porozumienia się. Każdy 

•_ inny związek, zabarwiony politycznie, przy 
wielkich brakach politycznego wyrobienia i 
przerostach ambicji osobistych — grozi nle- 

' tylko rozwaleniem się, ale jako nieuchronną 
konsekwencję sprowadza walkę polityczną, z 

- której często nie ma wyjścia.
Nie będę tutaj podkreś’ał, jakie ułatwie­

nia w stosunkach z rządami „terytorjum” — 
daje możliwość rozmowy — jednego przed­
stawiciela emigracji bez mieszania elemen­
tów polityki, aniżeli wzajemnie zwalczający 
się „prezesi”, zabiegający o te same cele. 
Przede wszystkim nudzą oni przedstawicieli 
rządów — ciągle jednym i tym samym, tyl­
ko pod różnymi postaciami (osobami) — 
wTeszcie zaczynają drażnić, a w końcu do­
prowadzają do zupełnego zobojętnienia.

— Czy istnieją tealne warunki takiego 
zjednoczenia emigracji we Francji? — Bez­
względnie — tak!

Jest przede wszystkim masa rolnicza i 
robotniczo-rolnicza polska, która wyraża się 
w cyfrze dobrych kilkudziesięciu tysięcy lu­
dzi, — więcej — ma ona nawet swoje zwią­
zki. Poza tym jest masa górnicza — też zor­
ganizowana. — Cóż zatem stoi na przeszko­
dzie dać jeszcze ten jeden krok dalej?!?

— Wydaje mi się, że główną, a może i je­
dyną przeszkodą jest właśnie źle rozumiana 
i jakże fatalnie prowadzona polityka.

— Ludzie łączą się przede wszystkim w

Główny przemysł rosyjski znajduje się dziś 
na Uralu i poza Uralem

Zakłady przemysłowe, których produkcja 
w ciągu 1—2 lat stworzyć może od nowa 
podstawy ciężkiego przemysłu całego pań­
stwa — oto zgrubsza określony charakter 
„Uralmaszu”, największych w ZSRR Ural- 
sklch Zakładów Budowy Ciężkich Maszyn, 
zwanych powszechnie „fabryką fabryk”.

Zgodnie z planem pięcioletnim „Uralmasz” 
produkować będzie rocznie kompletne urzą­
dzenia 6 wielkich pieców hutniczych naj­
większego typu o pojemności 1.800 metrów 
sześciennych, co zapewni roczny wzrost pro­
dukcji surówki żelaznej o 3,000.000 ton. Ta 
cyfra przyrostu jedynie przewyższa globalną 
cyfrę produkcji rocznej tak uprzemysłowio­
nego kraju, jak Belgia. Dla porównania 
wskażemy jeszcze, że zdolność produkcyjna 
nowych wielkich pieców zbudowanych na 
„Uralmaszu” w ciągu 2 lat, dorówna niemal 
produkcji surówki żelaznej całego przemy­
słu angielskiego, która w przedwojennym r. 
1988 wyniosła 6.761.000 ton.

Nie mniejsze są również rozmiary produk­
cji maszyn dla górnictwa. Poczynając od br. 
zakłady " uralskie dadzą rocznie 100 wielkich 
ckskawatorów (kopaczki mechaniczne) o po­
jemności czerpaka 3 metrów sześciennych. 
Zdolność wyrzutowa tych ekskawatorów’, sto­
sowanych na kopalniach węgla, rudy żelaznej 
itp. — sięga 100 milionów ton rocznie. Naj­
większa firma amerykańska, produkująca 
ekskaw*atory tego typu, wydaje ich rocznie 
tylko 60. Zakłady Uralskie produkują ponad' 
to 1 inne ciężkie maszyny dla kopalń; dźwi­
gi, skeepy itp.

Dla przemysłu naftowego „Uralmasz” do­
starcza 100-tonowe mechanizmy wiertnicze, 

Proces
■ przeciwko Kvalernikowi

ZAGRZEB. — Toczy się tutaj proces prze­
ciwko sześciu członkom byłego rządu Kre­
acji za czasów hitlerowskich. Wśród oskar­
żonych zasiada „marsz.1* Kvaternik, były 
minister sił zbrojnych Pawelicza, który znikł 
bez śladu. Kvaternik przyznał w czasie roz­
prawy, te podczas drugiej ofensywy przeciw 
krajowej armii wyzwolenia, oddal wojska 
swoje pod bezpośrednie dowództwo genera­
łów niemieckich. Kvaternik usiłował zwalać 
winę na dr. Maczka, przywódcę istniejącej 
przed wojną wielkiej kroackiej partii chłop­
skiej.

(Oskarżenia zmierzają widocznie do 
pomniejszenia prestiżu dr. Maczka w Kro- 
acjł. Dr. Maczek, który w czasie rządów Pa­
welicza był bądź internowany, bądź pozo­
stawał pod dozorem, mieszka obecnie w Pa­
ryżu).  __________

Profesor, ekspert gospodarczy 
wykluczony z partii rumuńskiej

Bukareszt. — Profesor Herbert Silbern, 
główny ekspert gospodarczy Rumunii za 
czasów pokojowych w Paryżu, został ostat­
nio wykluczony z partii komunistycznej za 
rzekome „utrzymywanie łączności z żywio­
łami wrogimi rumuńskiej klasy pracują 
cej”. Wiadomość o powyższym podało jedno 
z rumuńskich pism komunistycznych.

Profesor Silber, należący do składu ciała 
profesorskiego na uniwersytecie w Buka­
reszcie, odwołał się od tej decyzji.

Odbudowa katedry wiedeńskiej
Wiedeń. — Prace nad odbudową katedry 

6w. Stefana w Wiedniu, zniszczonej podczas 
wojny, posuwają się naprzód 1 jest nadzieja, 
iż katedra będzie mogła być oddana prowi­
zorycznie do użytku w końcu b.r. Całkowita 
jednak odbudowa katedry potrwa zapewne 
do 1955 r.

imię tego co ich bezpośrednio dotyka, — a 
nie tego co ich dzieli.

Myślę, że najpierwszym obowiązkiem to 
byt możliwie najlepszy, — a więc mocna po­
zycja materialna, potem dopiero strona po­
lityczna Wychodźtwa, a nie odwrotnie.

Polonia amerykańska tylko dlatego ma 
coś do powiedzenia, że ma ugruntowany byt 
materialny — poprostu stać ją na politykę.

Polonia francuska — mając na uwadze, 
że ona jest właściwie główną reprezentant­
ką wychodźtwa polskiego — niech to dobrze 
weźmie pod rozwagę. Silna materialnie, bli­
sko kraju swoich ojców, — nie zatracająca 
ani narodowości ani łączności rzeczywistej 
z krajem, może i musi Polonia francuska 
stać się zjednoczoną — Jako taka jest bar­
dzo krajowi potrzebna. Z-k.

Opinia francuska o polityce Bevina 
i kongresie Partii Pracy

Paryż. — Dziennik „Le Monde”, o- 
mawiając kongres brytyjskiej Partii 
Pracy w Margate, m. in. nawiązuje do 
wywodów Bevina o polityce zagranicz­
nej i pisze:

„P. Bevin pragnie porozumienia z Rosja­
nami. Oczekuje Ich, mówi, „na progu domu”. 
Na początek gotów jest zawrzeć z nimi u- 
mowę handlową. Ale, aby porozumienie było 
zupełne, potrzeba ducha ugodowego z obu 
stron. Nie było go na konferencji moskiew-
sklej ani na posiedzeniach Narodów Z jedno- 
czonych, gdzie Związek sowiecki nie opusz- I 
czał żadnej okazji do zajęcia stanowiska I 
przeciwnego Anglii, nawet w sprawach, w ! 
których interesy sowieckie nie chodzą bez­
pośrednio w rachubę, jak skarga brytyjska 
przeciw Albanii”.

„Zręcznym pociągnięciem ze strony Bevl-;

Rz;d brytyjski pragnie stanu dominiów dla Indyj
Gandhi przeciwny podziałowi Indyj

Nowe Delhi. — W dniu 2 czerwca trzema przedstawicielstwami' polity-
br. rozpoczęła się w Nowych Delhi 
konferencja wice-króla Indyj, Lorda 
Mountbatten z głównymi przywódcami 
Indyj. W konferencji tej bierze udział 
3 przywódców hinduskich, 3 przywód­
ców muzułmańskich, oraz jeden przed­
stawiciel Sikhów.

Lord Mountbatten przedstawił pono­
wnie plany W. Brytanii odnośnie wy­
cofania wojsk brytyjskich z Indyj, o- 
raz plan takiego zorganizowania In­
dyj, by zapewnić obronę i bezpieczeń­
stwo w ramach wspólnoty brytyjskiej 
na wzór innych dominiów brytyjskich.

Konferencja z 2 czerwca br. zade­
cyduje o losach 400 milionów miesz­
kańców Indyj, którzy stanowią prawie 
jedną piątą część mieszkańców globu 
ziemskiego.

Jeżeli nie dojdzie do zgody pomiędzy

których roczna produkcja doprowadzona zo­
stanie do 250 sztuk. Stworzy to podstawy dla 
corocznego zwiększenia wydobycia ropy naf­
towej o 5 mil. ton.

Plan produkcyjny Zakładów Uralskleh 
przewiduje jednocześnie budowę w ciągu ro­
ku 2 największego typu walcarek i bloomin- 
gów o zdolności produkcyjnej 4 mil., ton wy­
robów walcowych rocznie.

Produkcję „Uralmaszu” charakteryzuje 
również wysoki poziom techniczny, który w 
wielu wypadkach prześciga wzory zachodnie. 
Dość wskazać, że walcarki produkujące 4 ki­
lometry szyn na godzinę lub blooming! ural­
skie są całkowicie zautomatyzowane, pod­
czas gdy na podobnych mechanizmach ame- 
merykańskich ponad 30 proc, czynności do­
konywanych jest ręcznie. Wielkie piece, pro­
dukowane w Zakładach Uralskich, zaliczone 
są do największych w hutnictwie świato­
wym. Stosuje się tu szeroko spawanie elek­
tryczne, lekkie stopy aluminiowe, hartowanie 
części prądem wysokiej częstotliwości itp.

Uralskie Zakłady Budowy Ciężkich Ma­
szyn, znane były jeszcze w latach przedwo­
jennych. Największa ich rozbudowa I roz­
wój przypada jednak na lata wojenne. Jeśli 
przyjąć produkcję r. 1940 na 100 proc., to w 
roku 1944 produkcja „Uralmaszu” wynosiła 
670 proc.

262) (Ciąg dalszy)
— Spiszę z przyjemnością.
W tymże samym czasie piękna Mi­

riam przepływała rzek?, wracając do 
swego pałacu. Sześciu tęgich niewolni­
ków robiło wiosłami. Brodacz jej nie 
towarzył. Uszedłszy kilkanaście kro­
ków, skrył się w krzakach i czekał. Gdy 
obaj rycerze oddalili się dostatecznie 
daleko, puścił się pędem z powrotem 
ku Bramie św. Jerzego. Biegnąc, oglą­
dał się bacznie, czy nie ma kogo w po­
bliżu. Nie było. Stanął zadyszany pod 
bramą. Wrota były wielkie spiżowe, 
przepięknie kute w bizantyjskie rozdar­
te orły i sceny bitewne. Ńa wskos tych 
rzeźb muzułmanie przybili pasy z brą­
zu z wyrytymi na nich surami Koranu. 
W potężnych wierzejach wyrżnięte 
były maleńkie drzwiczki, tak ściśle do­
chodzące, że nie było ich wcale widać 
z oddalenia. Brodacz obejrzał się jesz­
cze raz i zakołatał do tych drzwiczek.

— Kto tam? — zapytano z wew­
nątrz po arabsku.

— Ben Makaty.
Drzwiczki się uchyliły. Brodacz 

wszedł do środka. Dziesięciu żołnierzy 
patrzy na niego z obrzydzeniem. Aga 
idzie po szeika. Szeik schodzi ku nie­
mu ze strażnicy nad bramą.

— Co przynosisz?
Ben Makary kłania się nisko, do sa­

mej ziemi .
— Brama nie będzie strzeżona do 

rana.
— Czy to pewne?
— Prawie. Jeden oddział odszedł, a

.RatujcienaróiTr^
Tak woła znany pisarz Jalu Kurek

W „Dz. P.” zamieścił Jalu Kurek 
felieton, w którym nasamprzód stwier­
dza „niepowstrzymany marsz pijań­
stwa po kraju”.

„Za mało się pisze, za mało się mó­
wi, za mało się robi, a wódka się leje. 
Oczywiście leje się w gardła naszych 
bliźnich zatruwając zdrowie narodu aż 
po przyszłe jego pokolenia włącznie. 
Alkoholizm stwarza (osłabiając orga­
nizm) podatną dyspozycję do całego 
szeregu schorzeń, zwłaszcza umysło­
wych, i jest sprzężony często z choro­
bami społecznymi, klęskowymi”.

na wydaje się podkreślanie, że jego po­
lityka liczy się z organizacją Narodów 
Zjednoczonych i przypomnienie, że przekazał 
jej zagadnienie Palestyny, cel szczególnych 
ataków ze strony jego przeciwników. Ale z 
pewnością nie zapomina, że O.Z.N. dotych­
czas jest raczej polem walki dla wielkich mo­
carstw aniżeli ośrodkiem wyrównywania ich 
sporów.

P. Bevin wspomniał o wielkich interesach 
brytyjskich na środkowym Wschodzie, na 
obszarach naftowych; w Indiach, gdzie roz­
łam wydaje się być nieuchronnym 
stwem zdobycia wolności; na dalekim 
Wschodzie, gdzie wskazał na Koreę, jako na 
punkt najniebezpieczniejszy. Zakończył swo­
je przemówienie wzmianką o przyszłej kon­
ferencji w Londynie: „Mam nadzieję, powie­
dział, że zmęczeni wymianą słów w końcu 
dojdziemy do porozumienia”.

cznymi Indyj mają powstać dwa pań­
stwa: Pakistan i Hindustan, przy 
czym w Bengalu i niektórych innych 
okolicach odbyłoby się głosowanie; 
czy prowincje te mają należeć do Pa­
stami.

Gandhi, przywódca partii kongreso­
wej wezwał raz jeszcze wszystkich od­
powiedzialnych za losy Indyj, by nie 
dopuścili do rozbicia Indyj, które jako 
potężny zgodny blok mogłyby stanowić 
o pokoju świata i pomyślności wszyst­
kich narodów zamieszkałych te obsza-

Ospa szaleje na Formozie, 
1.666 ofiar

NANKIN. — Chińska agencja „Central 
News” podała, iż na Formozie wybuchła e- 
pidemia groźnej ospy, która dziesiątkuje 
mieszkańców wyspy. Władze sanitarne 
stwierdziły już 1.066 wypadków śmiertel­
nych. Władze chińslde pospieszyły z pomo­
cą lekarską. Brak jednak środków leczni­
czych utrudnia walkę z tą epidemią.

w>*ł”,Zofla Kossak

POWIEŚ*

drugi powiedział, że nie przyjdzie aż 
jutro.

— Więcej nic ?
— Nic.
— Możesz odejść, psie niewierny.
I Ben Makary odchodzi.

ROZDZIAŁ XH.
W którym Imbram przerwał orkę
Pora deszczowa nadchodziła szybko, 

nie przynosząc w położeniu oblegają­
cych i obleganych żadnej zmiany i 
nikt już w obozie nie spodziewał się 
obchodzić Godów w Betlejem. Daj 
Boże przynajmniej Wielkanoc spędzić 
u Grobu Świętego.

Choć zima antiocheńska nie przypo­
minała w niczym lutej pory zim fran­
końskich, owerniackich, lotaryńskich 
czy śląskich, ludzi ogarniało lenistwo i 
pragnienie snu. Ciągnęło, by zwinąć się 
w kłębek, zakopać i zasnąć, jak to czy­
ni mądry miś, jaźwiec, borsuk lub kol­
czasty jeż. Albo chociaż siedzieć przy 
ognisku, nie troszcząc się o nic i słu­
chając, co prawią gędziarze.

W każdym innym kraju, w innych 
okolicznościach, biskup nie byłby ga­
nił tej chęci spoczynku, uważając ją 
owszem za pożyteczną i potrzebną. A- 
le nie tutaj, nie tutaj! Stąd byłby rad

„Zadziwiająca jest ta tragiczna o- 
bojętność społeczeństwa jako całości 
wobec potwornego rozrostu chorób 
wenerycznych w Polsce (zresztą podo­
bnie jest i winnych krajach, przez któ­
re przeszła wojna). Gdyby w Krako­
wie zaszło 20 wypadków tyfusu pla­
mistego w jednym miesiącu — pow­
stałby alarm powszechny, larum, pa­
nika. Ludzie baliby się jeździć tramwa­
jami w obawie przed zarażeniem, nie 
chodziliby do teatrów ani kawiarń, a- 
by uniknąć infekcji. Choć wypadki te 
uleczyło by się w stosunkowo krótkim 
czasie.

A tu miesięcznie lekarze krakowscy 
notują całe setki zachorowań na kiłę, 
chorobę straszliwą w swoich skutkach 
społecznych, ciągnącą się latami w je­
dnym organizmie, przekazywaną dzie­
dzicznie potomności — i nie ma komu 
krzyczeć na alarm! Więc ja będę krzy­
czał:

Ratujcie naród, którzy jesteście do 
tego powołani! Rasa polska karleje, 
ginie, żarta przez potworną chorobę. 
Od czasów przedwojennych liczba cho­
rych na kiłę w Polsce wzrosła kilka­
krotnie (od 300 do 700 procent w po­
szczególnych dzielnicach kraju). Przy

Apel brytyjskiego ministra 
Pracy do 600 tysięcy kobiet 
Londyn. — Brytyjski minister Pracy 

Isaacs w swoim przemówieniu radiowym w 
dn. 31.V. br. zwrócił się z apelem do kobiet 
brytyjskich, by nie uchylały się od pracy w 
tych gałęziach przemysłowych, w których 
mogą oddać swoje usługi. Zdaniem jego o. 
koło 600 tysięcy kobiet znalazłszy się w kra­
ju po przeprowadzeniu całkowitej demobi­
lizacji będzie mogło zasilić szeregi brytyj­
skiego świata pracy, szczególnie w przemy­
śle tkackim i w rolnictwie.

Apel brytyjskiego ministra Pracy pozo- 
staje w związku z wielkim brakiem robot­
ników i robotnic w kluczowych przemy­
słach W. Brytanii. Brytyjskie ministerstwo 
Pracy przygotowuje plan zatrudnienia ko­
biet w wieku od 15 do FG lat Chodzi o te 
kobiety, które nie prowadzą własnych go­
spodarstw. Według zamiarów ministra 
Isaacsa będzie przeprowadzony rekrutaź 
wśród kobiet na ściśle określony przeciąg 
czasu.

Ziemia oddycha i zwalnia swój bieg
Znana powszechnie jest opinia uczonych, 

że obrót ziemi wokół swej osi trwał niegdyś 
zaledwie 4 godziny. Co wpłynęło na tak 
znaczne zwiększenie się naszej doby aż do 
24 godzin?

świat naukowy przypisuje te zmiany na­
szemu satelicie. Księżyc powodując przycią- 
gnleniem potężne w swych rozmiarach ruchy 
wód morskich, wywołuje tarcie mórz i ocea­
nów o dno. Tarcie to wpływa hamująco na 
szybkość wirowania globu ziemskiego. Cieka­
wym w tym wypadku jest fakt, że dzięki 
konfiguracji terenu, morze Beringa daje e- 
fekt hamowania dwa razy większy, aniżeli 
wszystkie pozostałe morza i oceany razem

„Przepustka’’ 
dla członków 

O. Z. N.
Personel O.Z.N., wysy­
łany z misją oficjalną, 
zaopatrzony zostanie w 
nowy dowód 
„przepustkę” 
Zjednoczonych, 
jako paszport.

osóbisty, 
Narodów 

służącą 
Na zdję- 

clu widać z prawej Mah- 
muda Hassana Paszę, 
ambasadora Egiptu w 
Stanach Zjednoczonych 
1 delegata do Zgroma­
dzenia generalnego oraz 
Franka Begley z perso­
nelu O.Z.N., oglądają­
cych 38-stronną ksią-
żeczkę. nowoczesną 

praktyczną.

zabrać rycerstwo co rychlej, nie zesta­
wiając w bezczynności ni tygodnia. 
Miał bystry wzrok. Widział jasno. Co 

rozpoczęło Bizancjum, kończyła An­
tiochia. Zbytek codziennego bytowania, 
zmysłowa natarczywość kobiet, wy­
myślność życia stawały się groźną 
trucizną dla ludzi prostych, twardych, 
nieprzygotowanych. Uciekać od tych 
ponęt, uciekać co prędzej! A tymcza­
sem zanosiło się na dobrych kilka mie­
sięcy przymusowego pobytu.

Olbrzymia twierdza stała jak po­
przednio. Budowanie wież oblężniczych 
wlokło się ślimaczo. Cieśle byli nieu­
dolni. Poza tym brakło pił, toporów, 
gwoździ, wszelkiego sprzętu ciesielskie­
go, który poniechano na pustyni albo 
opuszczono w górach. Rycerstwo na­
rzekało na zwłokę, ale żadnemu z wo­
jów nie było by przyszło do głowy przy­
łożyć się samemu do roboty, udzielić 
wskazówki. Tygodnie mijały. Biskupo­
wi przychodziło już do głowy, by po­
niechać oblężenia, pozostawić Antio­
chię i ruszać dalej na południe. Lecz 
baronowie sprzeciwili się jednogłośnie 
i kto wie czy tym razem nie mieli
słuszności Zostawianie nieprzyjaciela 
na tyłach było nie tylko niebezpieczne, 
lecz sprzeczne z dobrymi zasadami ry-

takim wyniszczeniu biologicznym, przy 
tak silnym wykrwawieniu narodu, ja­
kie sprowadziła wojna — społeczeń­
stwo osłabione wódką i kiłą skazane 
jest na charłactwo”.

„Nasilenie kiły (także zwanej syfi­
lisem lub luesem) jest w chwili obec­
nej katastrofalne i trzeba społeczeń­
stwu otworzyć oczy na konieczność u- 
jawniania i leczenia tej choroby; a 
przede wszystkim jej zapobiegania. To 
choroba przewlekła trwająca nieraz 
dziesiątki lat; w swej fazie ostrej 
groźna dla otoczenia, zaraźliwa dro­
gą najniewinniejszego kontaktu z 
zarazkiem. Od jej leczenia zawisło 
zdrowie nie tylko samych chorych, 
także otoczenia ich uraz potom­
stwa. W razie zaniedbania, społeczeń­
stwo będzie niszczało, zapełniając na 
lat kilkadziesiąt zakłady i szpitale dzie­
siątkami tysięcy tabetyków, parality­
ków i wariatów (konsekwencja kiły).

Potworność tego stanu powiększa 
fakt, iż zarazie wenerycznej podległ 
ogromny odsetek młodzieży”.

„Biedni, zaiste biedni jesteśmy, na­
ród pustoszony, zapijający się do nie­
przytomności ognistą alkoholową wo­
dą, żarci beznadziejnie kiłą. Opamię­
tajmy się! Zrzućmy fałszywy wstyd! 
Niechaj lekarze, księża i nauczyciel­
stwo, niechaj uczciwi, rozsądni działa­
cze partii politycznych i związków za- 
w’odowych, niechaj czynniki kompeten­
tne i społecznicy oraz ludzie dobrej 
w'oli, trzeźwego umysłu i wielkiego ser­
ca — zabiórą się wspólnie i jak naj­
szybciej do tej sprawy, aby ocalić na­
ród polski. Bo zaprawdę stoimy u 
skraja przepaści”.

Shaw ehee. by go ladzie 
pozostawili w spoko ja

LONDYN. — Zwrócono się do Bernarda 
Shawa z prośbą o skierowanie apelu w paru 
słowach do światowego festiwalu młodzieży, 
który w tym miesiącu odbędzie się w Pradze 
czeskiej. Shaw odpisał: „Nie jestem mło­
dzieńcem, bo mam S0 lat Nigdy nie wysła­
łem apelów ani adresów i nie mam nic do 
powiedzenia, czego hyru nie napisał, nato­
miast wszystko, co napisałem jest wydruko­
wane w moich książkach. Dajcie mi umrzeć 
w spokoju”.

wzięte. Dziś doba trwa 23 godziny i 56 mi­
nut. Nie przesądza to bynajmniej sprawy, że 
tempo obrotu stale maleje. Istnieją niezbite 
dowody, że proces ten ulega wahaniom.

Udało się naprzykład stwierdzić, że o ile 
w 18 wieku szybkość obrotu malała, to w 
ciągu 19 stulecia ziemia przyśpieszyła swój 
obrót i dopiero od roku 1897 doba na nowo 
poczęła się wydłużać.

Prawdziwe przyczyny tych wahań nie są 
dotychczas znane. To też niezmiernie inte­
resującą jest historia amerykańskiego Astro­
noma BrouTi’a, który twierdzi, że glob ziem­
ski pulsuje jak serce, rozszerza się i kurczy 
rytmicznie. Oczywiście skala tego rodzaju 
zjawiska jest niezmiernie mała. Promień ku­
li ziemskiej w takt wahań zmienia się zale­
dwie o 10 metrów. Ten oddech ziemi ma po­
wodować nie tylko wahania doby ziemskiej, 
lecz również stopniowe jej wydłużenie. Nie 
ulega wątpliwości, że to ciekawe zjawisko, 
zachodzi pod wpływem wielu znanych i nie­
znanych dotychczas czynników. Przestrzenie 
międzyplanetarne kryją wiele tajemnic. 
Być może, że glob ziemski wr swrej wę­
drówce wokół słońca, trafia od czasu do 
czasu na swego rodzaju chmury kosmicz­
ne, zwalniające szybkość wirowania nasze­
go globu.

Premier syryjski wzywa 
ludność do oddania broni

Damaszek. — Premier Syrii 1 minister 
Spraw Wewnętrznych Jamil Mardam Bey 
zwrócił się w dniu S0 maja br. z apelem do 
narodu, by wszyscy muszkańcy Syrii zło­
żyli broń, jaką posiadają w ręce władz 
państwowych przed 7 lipca br., to jest przed 
wyborami. do Parlamentu syryjskiego. 
Państwo zapłaci za broń tym wszystkim, 
którzy dobrowolnie złożą broń najpóźniej do 

m razie wszy-14 czerwca br. W
scy ci, którzy nie złożą broni w nakazanym 
czasie, będą surowo ukarani. „Obecnie, gdy 
Syria posiada niepodległość, spokój i bez­
pieczeństwo, mówił Premier syryjski, złoże­
nie broni jest powinności wszystkich”.

cerstwa. Wojska latyńskie nie odstą­
pią murów, nie zdobywszy grodu.

Ale kiedy to nastąpi?
Jedyne powodzenie, jakie zaszło w 

tym czasie, dotyczyło Bramy św. Je­
rzego. Kilkakrotnie ślady kopyt na 
rozmiękłej ziemi, nawóz koński i wiel­
błądzi na gościńcu, wiodącym ku niej, 
zwracały uwagę biskupa, że Saraceni 
otrzymują niewątpliwie tą drogą po­
siłki albo ściągają żywność. Mówił o 
tym baronom, którzy zaprzeczyli sta­
nowczo takiej możliwości, utrzymując, 
że brama jest świetnie przez nich strze 
żona. Jednak jakoś na krótko przed 
Marcinem pachołcy, łowiący ryby w 
strumieniu, nadbiegli z krzykiem, że 
kupa wozów wjeżdża do twierdzy od 
strony wąwozu. Iście, brama w tę go­
dzinę nie była obsadzona wcale. Lota- 
ryńczycy odeszli, Flandryjczycy nie 
nadeszli. Pogany snadź tylko na to 
czekały. Długi wąż objuczonych wiel­
błądów i osłów wchodził do bramy, mi­
jając się w przejściu z tłumem zakwe- 
fionych kobiet, które widno odsyłano z 
grodu na południe, by zaoszczędzić o- 
brońcom żywności. Rajmund St. Gilles 
i Tankred, każdy z oddziałem, kilkaset 
ludzi liczącym dopadli pierwsi. Z twier­
dzy wyskoczył przeciw nim silny od­
dział jazdy muzułmańskiej. Bramę za- 
mmi zawarto. W ścieśnionej przestrze­
ni u wejścia wąwozu zaczęła się bit­
wa tym sroższa i krwawsza, że nie 
stało miejsca, by rozwinąć się, ustawić 
w szyku. Ludzie deptali po sobie, wal­
czyli piętrami, warstwami, tratowali 
końmi wyjące wniebogłosy kobiety.

(Ciąg dalszy nastąpi).

12 narodów <>• Z. N. 
pragnie przyjść z po­
mocą krajom europ.

Lake - Success. — Stany Zjednocz, 
przyznając na pomoc najbardziej zni­
szczonym krajom Europy 350 milio­
nów dolarów, zapytały się 12 innych 
kiajów europejskich, czy będą mo­
gły w czymkolwiek również przyjść z 
pewną pomocą dla 7 najbardziej zni­
szczonych krajów Europy.

Na wezwanie to odpowiedziały: W. 
Brytania, U.S.A., Rosja, Francja, Au­
stralia, Nowa Zelandia, Czechosłowa­
cja, Dania, Norwegia, Polska, Jugo­
sławia i Szwecja.

Ocenia się, iż conajmniej 583 mi­
liony dolarów trzebaby dać niezbędnej 
pcmocy dla zniszczonych krajów eu­
ropejskich.

Wielka Brytania zaofiarowała więc 
40 milionów dolarów, jako pożyczkę 
dla Austrii, Czechosłowacja gotowa 
jest przekazać dla państwa najbardziej 
potrzebującego cukru i kartofle. Da­
nia przyznała dla dzieci w brytyjskiej 
strefie w Niemczech żywności za 4 mi­
liony dolarów. Francja przyrzekła fos- 
fatów dla krajów rolniczych. Nowa 
Zelandia gotowa jest oddać pewną 
ilość butów wojskowych, urządzeń rol­
niczych i nieco żjrwności w konser­
wach. Norweski przedstawiciel zade­
klarował konserwy rybne i oliwę dla 
dzieci, Polska wyraziła gotowość od­
dania na te cele pewną ilość cukru. 
Rosja oświadczyła, iż chce dopomóc 
Białorusi i Ukrainie. Wreszcie Jugo­
sławia podjęła się dostarczyć drzewa 
budulcowego, ziół leczniczych i owo­
ców. Szwecja gotowa pomagać dzie­
ciom i uchodźcom. W końcu Australia 
przygotowuje program pomocy war­
tości 13 milionów dolarów.

Prezydent Trumna podpisał 
ustawę o pomocy dla krajów 

zniszczonych wojną
Waszyngton. — Prezydent Truman 

podpisał ustawę, zapewniającą pomoc 
kredytową w wysokości 350 milionów 
dolarów dla krajów najbardziej dot­
kniętych wojną.

Na liście krajów, którym ta pomoc 
zostanie udzielona znajduje się między 
innymi Polska.

... । ;-;■■< •-
Zaliczka 75 milionów dolarów 

na pomoc dla środkowej 
Europy

Waszyngton.. — Podczas konferencji pra­
sowej min. Marshall zapowiedział, że zażąda 
od „Reconstruction Finance Corporation'* 
pierwszej transzy w wysokości 75 milionów 
dolarów dla zrealizowania programu pomo­
cy dla Grecji, Włoch, Austrii, Polski j in. 
krajów, na konto przyznanych 350 milionów 
dolarów.

Iran domaga się od Sianów 
Zjednoczonych 200 milionów *■

dolarów r
Waszyngton. — Ogłoszoną ^ficjąinie, 

że Iran zwrócił się do Stanów Zjednoczo­
nych o udzielenie kredytu, w wysokości 30 
milionów dolarów, który pozwoliłby mu na 
unowocześnienie armii 1 żandarmerii. Toczą 
sę również rokowania z departamentem sta­
nu, w celu uzyskania z Banku Międzynaro­
dowego zaliczki w sumie 250 milionów do­
larów, potrzebnej na finansowanie irańskie­
go planu siedmioletniego.

Truman jedzie do Kanady
Waszyngton. — Opublikowano w Białym 

Domu, że Prezydent Truman udaje się w 
dniu 9 bm. do Kanady, gdzie pozostanie do 
12 bm. Prawdopodobnie Prezydent przemówi 
•w Parlamencie kanadyjskim.

Kolo 20 lipca br. odbędzie się 
światowa Konfen'nrja zbożowa

WASZYNGTON. — Międzynarodowa Ra­
da Doraźnej pomocy Żywnościowej postano­
wiła na ostatnim posiedzeniu, że 6wiatoMK 
Konferencja dla Spraw Zbożowych zebrała 
się w Europie około 20 Hpra br.

Zwołanie tej Konferencji zaprofionował 
Anderson, amerykański Sekretarz dla Spraw 
Rolniczych. Konferencja ta miałaby na celu 
znalezienie sposonu rozwiązania obecnego 
kryzysu zbożowego w śwlecle, by zażegnać 
w roku przyszłam spodziewane pod tym 
względem wielkie trufinoścL Wszystkie po­
stanowienia końcowe, jakleby zapadły na tej 
Konferencji będą muslały być .jednak za­
twierdzone przez F.A.O. tj. Światową Orga­
nizację dla Spraw Wyżywienia 1 Rolnictwa, 
stworzoną przez O.Z.N.

IVagy nlr wróci na razie 
do Węgier

Bern. — W związku z tezy gnać Ją węgier­
skiego premiera Nagy komunikują, że pre­
mier Nagy porozumiewał się telefonicznie z 
Budapesztem i osiągnął zgodę na przyjazd 
swojego 5-letniego syna do Szwajcarii. Ofi­
cjalnie stwierdzono w Bernie, że Nagy zgo­
dził się zgłosić dobrow-olnie swą dymisję za­
raz po przybyciu jego syna do Szwajcarii.

żona byłego premiera i jego córka są z nim 
w Szwajcarii, a starszy syn jest w Amery­
ce. Nagy oświadczył, że obecnie ani on ani 
jego rodzina pod żactnym w arunkiem nie chcą 
pow’rócić na Węgry.

Zaciemniaiaie pociągów 
w Finlandii

Helsinki. — Wszystkie pociągi osobowe 
fińskie przejeżdżające przez terytorium mia­
sta Porkkala, odstąpionego Rosji jako ba­
za wojenna na 50 lat, otrzymały rozkaz za­
ciemniania okien.

Finlandia musi płacić Rosji 182 tysiące 
dolarów rocznie w pięciu ratach za udostęp­
nienie tej kolei, która łączji Helsinki z por­
tem Turku. Linią tą przebiegają trzy pocią­
gi osobow'e i dwa pociągi towarowe dzien­
nie.

Wiadomości krótkie
SZCZECIN. — W ramach umowy polsko- 

radzieckiej nadszedł do Szczecina zc strefy 
radzieckiej transport zawierający ok. 600 
ton benzyny syntetycznej.

tHANKFURT n. M. — W ramach po­
życzki amerykańskiej w wys. 50 milionów 
dolarów, misja polska dokonuje obecnie tran- 
zakeji na terenie amerykańskiej strefy oku­
pacyjnej. skupując sprzęt 1 materiały pocho­
dzące z demobilu.

BEIX1RAD. — Umowo handlowa Polski e 
Jugosławią przewiduje: Jugosławia otrzyma 
węgiel, towary tekstylne, maszyny l produk­
ty hutnicze. Polsaa otrzyma cynk, ołów, 
chrom, konopie, drzewo i tytoń.



Czerwiec Wieści z Polski
Kalwaria Wejherowska na Kaszubach

Gdańsk. — Wejherowo odległe o 20 km. na budowę stacji kalwaryjskich pod warunkiem,
północ od Gdyni i położone wśród pięknych tracji, 

leciło 
ruchu

Rejestracja i ewidencja 
ludności niemieckiej 

Ponieważ stwierdzono wiele wypadków 
uchylania się Niemców od ewidencji i rejes-

Franciszka c.
Jutro Boże Ciało

Fojutrze: Norberta b.

Opłlta *a „Narodowca** wynoei :

lasów, jest jednym z młodszych 
morskich. Założone w roku 1643 
jewodę Jakuba Wejhera zaliczone 
rzędu miast w roku 1655.

Dziś Wejherowo jest siedzibą

miast po­
przez wo- 
zostało do

starostwa

że będą one odpowiadać charakterowi Kal­
warii Jerozolimskiej.

Kaplice zbudowane zostały stopniowo w 
obecnej kolejności. Początkowo na miejsca 
projektowanych stacyj były postawione tyl­
ko krzyże, a następnie obrazy, z których

Ministerstwo Ziem Odzyskanych za- 
województwom wzmożenie kontroli 
osobowego ludności niemieckiej.

*
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CcPia Dnia
Rak bieżący pod względem klima­

tycznym pozostanie Europe jeżykom na 
długo w pamięci. Po niezwykłych mro­
zach i opadach śnieżnych, po rozto­
pach przypominających w niektórych 
krajach biblijny potop Noego, nastał 
obecnie okres upałów.

Biedna Europa zachodnia po klęs- 
skach wojennych, po klęskach żywio­
łowych w zimie, przechodzi znowu spie­
kotę słoneczną.

Skołatana Anglia i niedożywiona 
Francja, uboga i głodna Polska, szuka­
ją cienia. Oczywiście tak już widać 
było sądzine tym narodom, iż natura 
poddaje je różnym próbom nie tylko 
klęsk elementarnych i wojen, ale na­
wet próbie ognia, czytaj żaru słonecz­
nego.

Wiadomo wszystkim, iż słońce, to 
zdrowie, ale wiadomo też, że „co za wie 
le, to niezdrowo”. Uczeni geologowie 
zaczynają wpadać w zakłopotanie, czy 
we wszechświacie coś się nie popsuło. 
Czy ta spiekota trwająca od kilku dni 
w zachodniej Europie nie jest następ­
stwem jakiegoś kataklizmu międzypla­
netarnego. Ponoć słońce po znanych 
wybuchach na swej kuli ognistej stało 
erę bardziej nieznośne, i wyładowuje 
swój gniew* na najbliższej swojej są­
siadce, ziemi. Uczonym sen spędza z 
powiek pytanie, czy 150 milionów lon,. 
jakie nas dzielą od żarzącej się kuli o- 
gnistej nie zmniejszyły się znacznie, bo 
wiadomo, „kto bliżej staje ognia, temu 
więcej doskwiera”.

We Francji spiekota doszła do 35 
stopni Celzjusza w cieniu a prawie 50 
w słońcu. Spowodowało to, że na uli­
cach miast ludzie chodzą w „gorączce” 
Białe lekkie szatki kobiece odbijają 
kapryśnie od smutnych czarnych lub 
poważnych ubrań męskich. Młodzież 
nad rzekami, basenami kąpielowymi i 
na plażach morskich, skacze jak ryby 
do wody, która staje się szczęściem u- 
pragnionym tych, którzy pływają.

Rolnicy niestety nie podzielają tej 
radości młodzieży i plażowiczów. Dla 
nich „deszcze w maj. wróżą zboże ni­
by gaj”, to też posucha i spiekota mo­
gą być zapowiedzią nowych trudności 
zbożowych, jeżeli się ry chło nie skoń­
czą.

Miejmy nadzieję, iż czarodzieje Pa­
trologii, czyli meteorologowie znajdą 
wkrótce jakiś sposób na sprowadzenie 
zbożodajnego deszczu, a być może 
specjaliści od energii atomowej, spro­
wadzą na Europę jakieś łagodne czy 
rozrzedzone fale radioaktywne, co da 
życiodajny pokarm całej roślinności 
europejskiej.

Przedstaw-łciele górników 
n ministra

Paryż. — Min. produkcji przemysłowej, 
Robert Lacoste, przyjął delegację Federacji 
Górników, którą kierował p. Duguet. Rozmo­
wy dotyczyły wysuniętych przez górników 
żądań: dodatków rodzinnych, rozciągnięcia 
statutu górników, przyznanie premii. Dele­
gaci ponownie podkreślili zdecydowanie gór­
ników spełniania obowiązków swoich wobec 
narodu.

Syndykat Inżynierów kopalnianych (C.G. 
T.) w Prowancjl zgodził się wyrzec jedne, 
go tygodnia urlopu tegorocznego, by wziąć 
udział w zwiększeniu produkcji węgla.

Gen. de Gaulle o pomory 
amerykańskiej dla Francji

zParyż. -— Odbyła ęię tutaj konferencja 
działem ok. 300 przywódców departamental-

powiatu Morskiego, do którego przed wojną <*clvhw v«iww.

oprócz Gdyni należało całe nasze Wybrzeże. Rodzina Wejherów ufundowała wokół tych
niejedne zachowały się do naszych czasów.

Wejherowo największą sławę zdobyło przez obrazów małe domki. W ten sposób powsta- 
swą przepiękną Kalwarię, założoną również ło 26 kapliczek. Założyciel miasta Wejhet u- 
przez wyżej wymienionego Jakuba Wejhera, fundował śam 9 kaplic, wdowa po nim Ja- 
Kalwaria ta jest wiernym naśladownictwem nina Katarzyna z Radziwiłłów wybudowała 
Kalwarii Jerozolimskiej. Przed założeniem 8 kapliczek, po jednej kaplicy ufundowali dal- 
jej ówczesny opat Cystersów w Oliwie wy- sl członkowie rodziny oraz inni i to: archi- 
słał jednego ze swych zakonników do Jero- diakon gdański Mateusz Judycki, opat 
zolhny, celem dokonania dokładnych pomia- Cystersów oliwsklch Aleksander Kęsowski i 
rów* drogi męki Chrystusowej. Po dokonaniu dworzanie Wejherora. Ostatnią, która jest 
tego udzielił ówczesny biskup włocławski 9 i dziś pierwszą zbudowano w 18 wieku, jako 
czerwca 1649 r. Wejherowi pozwolenia na | bramę Jerozolimską.

i przyczynił się
Bytom. — Przed Sądem Okręgowym w 

Bytomiu odpowiadał kupiec Alojzy Kowol z 
Chorzowa za to, że w r. 1939 zadenuncjował 
przed Niemcami trzech młodych Polaków, z 
których jeden później zginął.

Na kilka dni przed wkroczeniem wojsk 
niemieckich do Polski oskarżony wybrał się 
z Chorzowa do Bytomia, by odwiedzić krew­
nego. W drodze powrotnej Kowol dowiedział 
się od znajomej, że sklep jego został rozbi-

Posądzi! niewinnego

Proces Stroopa odbędzie się w stolicy
Warszawa. — Morderca 300 tys. żydów’ 

warszawskich, likwidator getta Jurgens 
Stroop został w’ydany Polsce. Zbrodniarz ten 
stanie przed sądem w Warszawie w jesieni 
br. Główna Komisja do Badania Zbrodni 
Niemieckich zbiera dowmdy jego wńny. Stroop 
należał do najbardziej krwiożerczych gesta­
powców i podczas likwidacji getta przesyłał 
do Berlina specjalne raporty, ilustrowane 
zdjęciami zmasakrowanych żydów. Za akcję 
tę został on odznaczony przez Hitlera. Przed 
kilku dniami Stroop skazany został przez 
Trybunał Sojuszniczy na karę śmierci za 
znęcanie się nad jeńcami angielskimi.

Akcja przeciw tajnym gorzelniom
Warszaiva. — Zalnlcjow’ana przez Komi­

sję Spec^lną wielka akcja przeciwko nie­
legalnym gorzelniom i rozpowszechnianiu 
bimbru, zorganizowana w tych dniach w o- 
kolicach podwarszawskich przyniosła rewe­
lacyjne wyniki. W rezultacie akcji, w której 
wzięło udział ponad 1.000 osób (z Inspekto­
ratu Ochrony Skarbowej, MO i ORMO), 41 
samochodów ciężarowych oraz 25 samocho­
dów osobowych i motocykii, sporządzono 
wielką ilość protokołów karnych, zatrzyma­
no szereg osób oraz wykryto 31 gorzelni. 
Niektóre z nich, jak np. w Legionowie, zao­
patrzone były w’ najbardziej nowoczesne u- 
rządzenia, łącznie z napędem elektrycznym.

Szczególnie rewelacyjnie wypadła rewizja 
w domostwie należącym do Anny Grabow­
skiej w Skrzeszewie. W domu tym wykryto 
prócz urządzenia gorzelni i aparatów rekty­
fikacyjnych, cały arsenał zawierający broń 
palną: dubeltówkę, karabin, automat z ma­
gazynkami i większą ilość amunicji, grana­
tów’, środków opatrunkowych itp. Na nieco 
mniejszy arsenał natrafiono w Legionowie u 
Heleny Obojsklej.

2 wyroki śmierci
Kraków. — Sąd ogłosił wyrok przeciwko 

bandzie rabunkowej, która grasowała w po­
wiecie chrzanowskim. Wyrokiem sądu Józef 
Korlacki i Stefan Dubiel zostali skazani na 
karę śmierci, którą na mocy amnestii za­
mieniono na 15 lat więzienia. Reszta oskar­
żonych skazana została na więzienie od 4 do 
10 lat, przy czym na mocy amnestii, kary 
złagodzono: Kazimierzowi Kulce, Stefanowi 
Dąbkowi, Józefowi Wierzbicowi, Stefanowi 
Wiemekowi, Mieczysławowi Jamrozowi do 
5 lat więzienia. Władysławowi Dubielowi, 
Stanisławowi i Józefowi Krupie do 3 lat, a 
Władysławowi Koziarzowi i Marianowi Ku­
bańskiemu do 2 lat więzienia. Oskarżonych 
bronili z urzędu dr. Jakubowski, dr. Heil- 
pern, dr. Rozmarynowicz, dr. Jerzmanow­
ski, dr. Zawisza i dr. Witkowska.

<1° śmierci
ty i ograbiony rzekomo przez członków or­
ganizacji „Młoda Polska”. Kowól podążył 
spiesznie do Chorzowa. W odległości dwustu 
metrów od granicy spotkał trzech chłopców, 
których znał z sąsiedztwa i podejrzewał o 
należenie do „Młodej Polski”. Wskazał na 
nich ręką i krzyknął po niemiecku: „Brać 
ich! To idzie „Młoda Polska!”.

Dwaj z chłopców zbiegli, trzeci jednak, 
Piotr Skrzypek, uznał widocznie, że bezpie­
czniej jest iść spokojnie dalej. Został on u- 
jęty przez policjanta niemieckiego, następnie 
dostał się w ręce „gestapo” i w kilka mie­
sięcy później zginął w więzieniu w Rawiczu.

Sąd po rozprawach, przeprowadziwszy 
wizję lokalną na szosie Bytom-Chcrzów, wj'- 
dał wyrok, skazujący Kowola na 5 lat wię­
zienia i tyleż lat utraty praw obywatelskich 
i honorowych. W umotywowaniu wyroku 
przewodniczący zaznaczył, że oskarżony nie 
znając sprawców rabunku w sklepie, celowo 
użył wyrażenia „Brać ich! To idzie „Młoda 
Polska!”, liczył bowiem na to, że takie os­
karżenie podziała u Niemców o wiele sku­
teczniej, niż okrzyk „Łapać złodziei!”

Niemiec skazany na śmierć
Szczecin. — W Szczecinie skazany został 

na karę śmierci Niemiec, Karl Prenziow*, 
blockleiter, który w czasie alarmu lotniczego 
zaaresztował jednego Polaka i jednego U- 
kraińca za to. że nie zeszli do schronów’, za­
rezerwowanych zresztą jedynie dla Niempów. 
Prenzlow wezwał kilku Niemców i zaimpro­
wizował na miejscu komedię sądu, która za­
kończyła się rozstrzelaniem ofiar.

Groźne pożarj’ lasów
Poznań. — W lesie państwowym Rogomln 

w pow’. sulecińskim wybuchł groźny pożar. 
Zagrożonych jest około 1500 ha lasu. Do 
akcji przeciw pożarowi zmobilizowano nie­
zwłocznie cały powiat oraz wezwano pomocy 
jednostki wojskowej z Międzyrzecza.

Również w Puszczykowie pod Poznaniem 
wybuchł pożar lasu. Ogień objął teren około 
1,5 ha. Wezwana ochotnicza straż pożarna 
zlikwidowała ogień. Przyczyny pożaru nie 
ustalono. Dochodzenia prowadzi posterunek 
M. O. w Puszczykowie.

Wrocław. — W Gryfiej Górze (D. Śląsk) 
na karę śmierci skazany został Czesław Gó­
ral, który zamordował 12-letniego Tadeusza 
Kisiela za to, że ten zameldował milicji o 
kradzieży, którą Góral popełnił wespół ze 
starszym bratem Kisiela.

Zjazd b. więźniów w Oświęcimiu 
14-go czerwca

Katowice. — W związku z otwarciem mu­
zeum w Oświęcimiu, dnia 14. czerwca br. 
odbędzie się ogólnopolski zjazd członków 
związku b. więźniów politycznych.

W uroczystościach wezmą udział delega­
ci zagraniczni związku b. więźniów polity­
cznych. M. in. Czechosłowacja zapowiedzia­
ła przyjazd 2000 uczestników. W programie 
zjazdu są przemówienia premiera Cyrankie­
wicza i ministra Kultury i Sztuki Dybow­
skiego po czym na terenie obozu koncentra­
cyjnego nastąpi uroczyste założenie kamie­
nia węgielnego pod budowę kaplicy naro­
dów.

Sensacyjne aresztowanie renegata
Katowice. — Milicja Obywatelska doko­

nała ostatnio sensacyjnego aresztowania nie­
jakiego Karola Adamskiego, bez stałego 
miejsca zamieszkania, który się ukrywał 
przed władzami. Adamski, właściciel 6 ka­
mienic znany w Katowicach, gościł u siebie 
wybitnych dygnitarzy hitlerowskich. Córka 
jego, Sybilla była kierowniczką B.D.M. W 
chwili aresztowania Adamski stawiał silny 
opór. Rozprawa przeciwko renegatowi odbę­
dzie się wkrótce.
Olbrzymie nadużycia nacz. dyr. tkalni

Kamienna Góra. — Przed sądem w Ka­
miennej Górze stanął naczelny dyrektor 
tkalni lnu Anatol Jampolski. Oskarżony był 
on o to, że z remanentów poniemieckich o- 
raz z osiągniętych nadwyżek utworzył taj­
ny magazyn towarów milionowej wartości, 
które sprzedawał „na lewo”. Przeprowadzo­
na kontrola ujawniła olbrzymie nadużycia. 
Jampolski został wyrokiem sądu skazany 
na 7 lat więzienia, 100.000 zł. grzywny oraz
5 lat utraty praw.

Epidemia tyfusu plamistego
Olkusz. — We wsi Przeginia k. Olkusza 

wybuchła epidemia tyfusu plamistego. Zano­
towano kilka wypadków śmierci. W związku 
z epidemią zamknięty został kościół i szko­
ła. Od kilku dni na terenie wsi działają pla­
cówki, które prowadzą akcję przeciwepide- 
miczną.

Gdańsk. — Po rozbiórce ruin dworca ko­
lejowego w Sopocie rozpocznie się niebawem 
budowa dworca prowizorycznego, który ma 
być zakończony jeszcze w Hpcu br., a więc 
na otwrarcie Międzynarodowych Targów 
Gdańskich.

Katowice. — Największa polska elektro­
wnia w Łaziskach Górnych na Śląsku wy­
produkowała w 1946 r. 620.000.000 kw/godz., 
tj. o 52% więcej, niż w r. 1938. Elektrownia 
ta zasila prądem cały Górny Śląsk, część 
śląska Opolskiego, a nawet Warszawę i 
Kraków.

Przestępców hith*rowskieh dosięgła ręka 
sprawiedliwości

Wrocław. — Sąd Okręgowy wydział 5 kar­
ny we Wrocławiu rozpatrywał ostatnio sze­
reg spraw o przestępstwa hitlerowskie. Ja­
ko pierwszy zasiadł na ławie oskarżonych 
Herman Hilischer, zawodu owczarz, zam. o- 
statnio w Olsztynie, pow. Dzierżoniów. O- 
skarżony działał w okresie 1939—1945 r. w 
Dużym Tyńcu, powiat wrocławski, jako czło­
nek partii hitlerowskiej oraz niemieckiej po­
licji pomocniczej („Hilfpolizei”) na szkodę 
robotników polskich, przywiezionych przy­
musowo na roboty rolne do Niemiec. W wy­
niku rozprawy zbrodniarz skazany został na 
8 lat więzienia, utratę praw publicznych o- 
raz konfiskatę mienia.
<^org Dirsche od września 1939 do maja

15 zam. w Dużym Tyńcu, pow. •wrocławski, 
był członkiem partii hitlerowskiej i działał

na szkodę przydzielonych mu na gospodar­
stwo rolne robotników obcokrajowców, zwła­
szcza Polaków, znęcając się nad nimi, zmu­
szając nawet chorych do pracy ponad siły, 
dając im niewystarczające wyżywienie.

Sąd skazał zbrodniarza na 6 lat więzienia, 
utratę praw publicznych oraz konfiskatę 
mienia.

Dalszy oskarżony, Fritz Gohli, zam. w 
Środzie Śląskiej, w okresie 1943 do maja 1945 
w Czamborowie pow. środa śląska pełnił o- 
bowiązki wachmistrza niemieckiej policji po­
mocniczej. działał na szkodę przymusowych 
robotników rolnych, zwłaszcza Polaków.

Sąd po przeprowadzeniu rozprawy skazał 
zbrodniarza na 4 lata więzienia oraz utratę 
praw publicznych i konfiskatę mienia.

Francuskie jedwabie na rynkach zagraniczn
Bilans handlowy Fiancji na rok 1946 zo­

stał zamknięty deficytem 13 miliardów fran­
ków. Rok bież, daje nił pewne nadzieje na 
zredukowanie tego deficytu, tym nie mniej 
premier Ramadier zapowieaział w Zgroma­
dzeniu Narodowym, że należy przypuszczać, 
iż deficyt w bilansie płatniczym za rok 1947 
wyniesie 650—700 milionów’ dolarów. Fran­
cja podobnie,, jak inne kraje, stoi wobec na­
glącej konieczności rozbuaowy swego eks­
portu. W tym też kierunku zmierza polity­
ka obecnego rządu, który szukając wzorów 
w Anglii, gdzie całe społeczeństwo za cenę 
wielu wyrzeczeń przyczynia się do odbudowy 
ekonomicznej Imperium, — forsuje eksport.

Wytworzyła się już tana sytuacja, że sa­
mochody francuskie, francuskie wina i ko­
niaki, francuskie jedwabie * tekstylia, maszy­
ny i medykamenty, łatwiej jest dostać za 
granicą, niż w samej Francji Eksport wzra­
sta i to towarów drogicn. luksusowych.

Tradycyjnie dwa przemysły pracowały we 
Francji niemal wyłącznie na eksport: auto­
mobilowy i perfumeryjny. One stanowiły 
najpoważniejsze źródło eksportu francuskie­
go. W 1946 r. odniósł jednak zwycięstwo

przemysł jedwabmczy. W ciągu jedenastu 
miesięcy tego roku, przemysł ten dostarczył 
prawie tyle dewiz, co przemysł automobilo­
wy i perfumeryjny razem. Aby nie tylko u- 
trzymać, lecz i podnieść zdolność produkcyj­
ną i konkurencyjną francuskiego przemysłu 
tkackiego, należałoby w myś] planu Mone­
ta całkowicie go unowocześnić. Plan Mone­
ta przewiduje na rok 1948 wzrost eksportu 
tkanin do 12 miliardów franków. Nie trze­
ba wyolbrzymiać tych osiągnięć. Francuskie 
sfery przemysłowe podkreślają, że nawet ta 
suma nie osiąga granicy produkcyjnej sprzed 
wojny.

Należy podkreślić, że obecny szalony po­
pyt na jedwabie francuskie na rynkach za­
granicznych spowodowany jest długoletnim 
brakiem tego towaru na rynku w czasie woj­
ny. Belgia np. w 1946 r. pochłaniała połowę 
eksportu francuskiego, sprzedając oczywi­
ście większą część na czarnym rynku. Ist­
nieje jednak obawa, że gdy rynek zagranicz­
ny nasyci się, spadnie również zapotrzebo­
wanie na ten tak cenny obecnie artykuł, tym 
bardziej, że cena jego jest stosunkowo wy­
soka.

„Monsieur Vincent'* Posłannictwo Miłosierdzia
Trzy dni wcześniej niż plan pracy przewi- Seguler). Yvonne Godeau (Louise Marillac), 

dywał, (rzecz bardzo rzadka w klnemato- poza tym kilka talentów, którym Cloche dał 
grafii) reżyser filmowy Maurice Cloche na- sposobność do wybicia się
kręcą w studio ostatnie
sceny swego wielkiego hi­
storycznego filmu p. t 

„Monsieur Vincent”. Dia­
log napisany przez Jean A- 
nouilh’a, ukazuje nam w 
sposób wzruszający nad­
zwyczajną postać św. Win­
centego a Paulo.

W tej trudnej roli, Piotr 
Fresnay uosabia nam z 
nadzwyczajną prostotą i 
powagą tego wielkiego a- 
postoła miłosierdzia i rzecz­
nika sprawiedliwości spo­
łecznej, który poświęcił ca­
łe swe życie istotom naj­
bardziej przez los wyzutym.

Tocząc się raz w pań­
skich siedzibach 17-go wie­
ku. to znowu w’ nędznych 
lepiankach, akcja filmu 
trzyma stale w napięciu u- 
wragę widza, nie pozwalając 
mu na łatwe wzruszenia, 
gdyż nędza jest tu ukaza­
na bez żadnych obsłonek z
całą wyrazistością do
jakiej zdolny jest Jean A- 
noui’.h.

Za kilka dni Maurycy 
Cloche przeniesie się z całą 
swą ekipą w okolice Lyo­
nu, gdzie będą nakręcane 
sceny, mające za tło stare 
miasto Perouges. stano­
wiące naturalne i bardzo 
piękne dekoracje.

Poza Piotrem Fresnayem 
biorą udział w filmie inni
znani aktorzy, 
nał Richelieu), 
Lise Delamare 
Dermoz (Anna

(New-York-Hcrald-Tribune)
Scena filmu „Monsieur Vincent” w którym Pierre Fresnay tjb- 
»abia w sposób nadiwycxajny jx>stać św. Wincentego n Paulo, 
przedstawioną przer. Jean Anouilh’a i Jean Bernard Luc’a. Beży- 
eerem filmu jest Maurice Cloche. — Po swym przybyciu do Cha- 

tillons les Donibes, Wincenty znajduje kościół opuszczony

jak Almę Clariond (kardy- 
Jean Debucourt (de Gondi), 
(Mm» de Gondi), Germaine 
Austriaczka), Gabrielle Dor-

ziat (Mme Gousault), Pierre Dux (kanclerz

Muzyka — środkiem 
leczniczym

Według naukowych doświadczeń okazało 
się, że muzyka działa na ludzi uspokajająco 
lub też podniecająco — stwierdza pani A. 
Łukasikowa. Przy tych doświadczeniach 
zbadano, jakie skutki fizjologiczne przynosi 
muzyka. Dźwięki Dur podnoszą znacznie na­
cisk krwi, czego nie powodują tony Moll. 
Natomiast dźwięki Moll przewyższają Dur- 
tony działaniem ożywiającym. Oddech sta­
je się głębszy i szybszy przy przejściu ze 
spokojnej do skocznej muzyki, bicie serca 
jest przyspieszone.

Wrażliwość ludzi na dźwięki jest różno­
rodna i nie zawsze jednali owa w przejawach 
fizjologicznych. Jeden ze słynnych lekarzy 
zagranicznych po zapaleniu mózgu cierpiał 
dotkliwie na nadwrażliwość nerwową, tak że 
nie mógł znieść nawet szelestu słomy czy 
badyla w ogródku Leczony dźwiękami arfy. 
prędko pozbył się owej nadwrażliwości.

Działanie kojące muzyki napotykamy rów­
nież przy bezsenności, przy stanach podgo­
rączkowych, a zwłaszcza przy chorobach u- 
mysłowych.

oddawna...

Finansowanie tego naprawdę wyjątkowe­
go filmu, zostało zapewnione pożyczką na­
rodową, która jest jeszcze otwarta, a którą 
zorganizował „Office Familial de Documen­
tation artistique, 4, Quai de la Pecherie w 
Lyonie".

Muzykanci szwajcarscy, 
zaproszeni do Paryża

(New York Times Phuloj 
w pochodzie udają do ratusza, 

gdzie przygotowano dla nich przyjęcie.
l Przygody Rafała Pigułki )S

(Ciąg dalszy) a Helena MNISZ.EK S74)
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W toicantysttcię sicego pieska 
Na. spacerek po sprawunki 
Kroczy dumnie jaśnie pani 
Bo nie ciążą jej pakunki.

Rat s aackwytu aż przystanął 
Wnet to samo chce uczynić 
Zi oburzeniem pies się żachnął 
On nie będzie e koszem gonić.

Obraził się aż do głębi
Bo istnieje te.ł psi honor 
Teraz pies się z Rafa śmieje 
Raf ze złości aż żółknieje.

nych R.P.F., w czasie której gen. de Gąulle 
wygłosił przemówienie o programie gospo­
darczym 1 społecznym R.P.F, Generał oświad­
czył, że R.P.F. zmierza do ..odnowienia go­
spodarczego i społecznego przez przywróce­
nie wolności w handlu i przemyśle, skoro to 
tylko będzie możliwe i wszędzie gdzie to jest 
możliwe dla wolności inicjatywy prywatnej 
mężczyzn i kobiet; przez przywrócenie wol­
ności naszym syndykatom, grupującym pra­
cowitych naszych robotników, fachowców 
naszych i kapitały nasze, syndykatom, uwol­
nionym od wszelkiej tyranii, skądkolwiekby 
pochodziła, drogą lojalnego zespolenia się za­
równo tych, którzy pracują, jak tych, którzy 
kierują, oraz tych którzy doradzają i tych, 
którzy dostarczają kapitałów, a którzy 
wszyscy wspólnie dzieliliby się zyskami i po­
nosili ryzyka".

„Ale, mówił generał, odnowienie to obej­
muje również spodziewaną pomoc tych, któ­
rzy mogą dopomóc Francji to znaczy Ame­
rykanów. Pomoc ta dla Francji przynosi ko­
rzyści natychmiastowe, dla Stanów Zjedno­
czonych korzyści na dalsza metę. Ale powin­
na to być pomoc, udzielona przez mocarstwo 
mocarstwu, na zasadach przyjaźni”.

Generał poruszył następnie sprawę zmiany 
reżimu, mówiąc:

„Chcemy. by zmieniono reżim. Jak? Przy­
wracając demokrację, to znaczy system, w 
którym władza pochodzi bezpośrednio od lu­
du a nie poprzez różnego rodzaju kombina­
cje partyjne. Prawda demokratyczną to wła­
dze, pochodzące od ludu, ale rozdzielone dla 
uniknięcia obecnego zamieszania Cóż bowiem 
dzisiaj widzimy? Parlament przyznaje. że nie 
jest parlamentem, a rząd okazuje, że za ma­
ło rządzi.

Zdajemy sobie wszyscy sprawę, zakończył 
General, nie tylko z ogromu a’e także ze 
szlachetności zadania, którego wykonanie sa 
mi stawiliśmy sobie za cel”.

Wybiegłem od niej półprzytomny z 
rozkoszy i rozpaczy. W tumanie czar­
nym grzechu, miłość sama jakby zma­
lała, został pożar we krwi i bezprzykła­
dny bolesny zgrzyt w duszy i wyrzut, 
ach, jaki wyrzut!... jaki wyrzut!!! U- 
giąłem się pod ciężarem grzechu kazi­
rodztwa. Rzuciłem się krzyżem w swo­
jej komnacie i wyłem z bólu, wyłem 
jak zwierz dziki, ranny, szarpiący kła­
mi wściekłości własną ranę. Walczyły 
we mnie... straszliwa zgryzota z by­
dlęcą żądzą nowej rozkoszy z tą ko­
bietą... Kochała mnie, jak sądziłem, 
skoro potrafiła zapomnieć o wszyst- 
kiem w moich ramionach, dając mi nie­
znane dotąd upojenie, szał. Siły nie­
spożyte: poczucie winy własnej z roz- 
pasanemi potęgami zmysłów prowadzi­
ły z sobą bój tytana. Niewiem, 
która siła stałaby się zwycięzką, gdy­
by nie kara... spadła na mnie jak pio­
run, w tej samej minucie moich zapa­
sów duchowych z samczem pożąda­
niem zmysłów. Wszedł do mnie Justyn- 
jan i błagał abym się uspokoił... Mówił, 
że przeczuwa, co się stać może (nie 
przeczuł, że już się stało) i chce oca­
lić mnie i Joasię od grożącego nam ło- 
trostwa Katarzyny. Rzuciłem się na 
niego, kazałem mu iść precz, lecz nie 
odszedł, błagał, rozkazywał, bym z nim 
poszedł. Wprowadził mnie jak lunaty­
ka do komnaty Katarzyny, ukrył w
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kryjówce, z której nie widziany, mo­
głem widzieć i słyszeć wszystko. In­
stynkt może również zwierzęcy dał mi 
świadomość jakiejś straszliwej praw­
dy, która ma się objawić.

Stało się!
Wstręt mój i nienawiść do Czobra 

miały uzasadnienie płynące z głębo­
kich pokładów psychiki mojej.

Ujrzałem Katarzynę w jej sypialni 
z... Czobrą... r,

Więc może człowiek znieść tyle ca ja 
pizeżyłem i nie paść trupem na miej­
scu?... Palce moje spłynęły krwią, gry­
złem je, by nie wydać jęku... Ona była 
dziś w moich ramionach, ona teraz...

Ona upajała mnie zapewnieniem 
niezmienionej miłości... dla której ja 
zatraciłem człowieczeństwo swoje... ona 
teraz, jak rozpasana nierządnica była 
w ramionach tamtego...

Zniosłem jednakże i to piekło. Ura­
tował mnie djabelski śmiech wewnę­
trzny z samego siebie. Szyderstwo z 
własnej naiwności ocaliło mnie od po- 
mięszania zmysłów... Lecz nie tu jesz­
cze tragiczny moment mego nieszczę-

ścia... Wysłuchałem ze zjeżonym wło­
sem na głowie całego planu ohydnego 
spisku, który ta para łotrów uknuła 
na mnie i moją dziecinę.

Zawadzałem im, gdyż byli kochan­
kami oddawna. Katarzyna oszukiwała 
mego ojca... jak teraz mnie...

Sprawa oddziedziczenia przeze mnie 
Slawohory zbliżała się ku końcowi... 
więc Katarzyna mając wszystkich 
przeciw sobie i swemu kochankowi 
szelmowską intrygą chciała mnie przy­
kuć do siebie, uśpić moją czujność.

Plan był piekielny. Za kilka dni, datę 
dnia właśnie umawiali, miały być u- 
rządzone łowy w puszczach górskich, 
mnie towarzyszyłby Czobro, jako strze­
lec. Katarzyna, która pozostanie w pa­
łacu, wpuści małą Joasię moją do izby, 
ukrytej w parku, gdzie chowane były 
zażarte, wiecznie głodne i jeszcze spe­
cjalnie na ten dzień wygłodzone wilki. 
Gdy bestię zagryzą dziecko, (miało 
to być upozorowane wypadkiem omó­
wionym bardzo zręcznie), wtedy Kata­
rzyna wyszle posłańca do lasu z tą po­
nurą wieścią, wprost do mnie i do Czo- i

bra. Tu następowała rola Strzelca. 
Gay przerażony wieścią będę z nim dą­
żył do pałacu on mnie zastrzeli, z mego 
własnego rewolweru, w ten sposób, by 
znowu wszystkie pozory świadczyły, 
że zabiłem się sam w przystępie rozpa­
czy... Szczegóły projektowane przez 
nich, a mające na celu ścisłe zachowa­
nie niezbitych pozorów wypadku z 
dzieckiem jak i mego samobójstwu, 
słyszałem już jakby z oddali... jakby 
w huraganie rozpętanych żywiołów. 
Wybuchnęła we mnie taka potężna żą­
dza zemsty, taki wir obłędu i furji, że 
w szaleństwie odczułem, tylko jedno: 
„Zabić”! Był to nakaz bezwzględny a 
tak mocarny, że w tej samej sekundzie 
skoczyłem ze swej kryjówki ku zbrod­
niarzom jak tygrys, łaknący krwi.

Byli bezbronni. Sam już nie wiem jak 
się to stało; porwałem Katarzynę w 
swoje wściekłe ręce i grzmotnąłem jej 
głową z taką siłą desperacką o gruby 
kant marmurowego stołu, że zwisła 
mi w rękach bez życia. Czobro rzucił 
się na mnie, lecz wulka trwuła krótko. 
Szaleństwo uczyniło ze mnie rozjuszo­
ną bestię. Pod okrutnym ciosem mojej 
pięści strzelec upadł na ziemię z tykiem 
bawoła, zalany krwią. Ja miałem w o- 
”zach łunę krwistą, gdym runął na nie­
go, gniotąc mu kolanami klatkę pier­
siową.. drapieżne szpony moich palców 
wpiłem w jego gardło.

(Ciąg dalszy nastąpi).

Pod rozwagę starcom
P. Adam Rudnik z Montigny en Ostrcvent 

nadesłał nam pod powyższym tytułem, z 
prośbą o zamieszczenie, szereg gorzkich u- 
wag o ciężkiej doli starców. Zamieszczamy 
poniżej główne wyjątki opuszczając te czę­
ści, które nic wspólnego nie mają ze sprawą 
o którą chodzi.

P. Rudnik ostrzega na wstępie starców 
przed ludźmi, którzy tworzą coś w rodza­
ju „sądów doraźnych” na starców, jak to 
miało miejsce w Rouvroy, gdzie jak pisze p. 
Rudnik „chciano ukarać prezesa Zw. Wet. 
Pracy Okr. P. de C. za to, że nie chclał przy­
stąpić ze swymi członkami do F.E.P.”. P. 
Rudnik pisze dalej m. in.:

„70% starców nie otrzyma zasiłków gwa­
reckich pomimo, że im się słusznie należą 
bo pracowali w kopalniach westfalskich 15, 
20 i 25 lat, opłacali składki do kasy starości i 
wszyscy pobierali zasiłki gwareckie w 1945 
i 1946 roku. Dzisiaj nie mają prawa pomi­
mo wielkiej reklamy, że zasiłki, gwareckie 
są podwyższone o 50%. Stwierdzić muszę, że 
zasiłki nie są podwyższone, ale jednemu 
wzięto a drugiemu dodano, motywując tym, 
że kto ma 15 lat pracy w kopalniach fran­
cuskich, nie ma prawa do zasiłku gwareckie­
go. Ale zapomniano o tym, że starzec ma 20 
lat przepracowanych w innych kopalniach!...

70-ciu procentom starców zredukowano za­
siłki, w dodatku jest zastrzeżenie, że w ra­
zie jakiegoś doniesienia, iz starzec chciałby 
sobie pomóc pracując, temu się zaraz zasi­
łek skreśla, bo jest obawa, żeby się starzec 
nie wzbogacił alno 5 minut dłużej nie pożył.

Woźmy pod uwagę starca francuskiego 
czyli pensjonowanego górnika, który ma 35 
lat pracy w kopalni j za te lata pobiera pen­
sję z Caisse Autonome. Poza tym jest mło­
dy i- jeszcze prywatnie pracuje i zarabia 
6.500 fr. miesięcznie, to chociaż by go wszy­
scy oskarżali, to jednak Caisse Autonome nie 
skreśli jego pensji bo on na nią zasłużył, a 
że jeszcze pracuje, to bierze czynny udział 
w odbudowie kraju’*.

„Starcy żądają 2.000 franków miesięcz­
nie dla wszystkich, jednakowych zasióków a 
nie tak jak obecnie 3.750 franków na 3 mie­
siące”.

„Jeżeli rząd polski powiedział w swym ma­
nifeście, że będzie słuchał głosu narodu i bę­
dzie bronił do upadłości swego narodu, to 
starcy jako obywatele polscy którzy wycho­
wali swoje dzieci na patriotów*i wysyłają 
ich do Polski, ażeby ją odbudować, mają 
prawo upomnieć się u władz polskich o środ-
ki do życia”. Adam Rudnik 

Groupe A, nr. 50, 
Montlgny en Ostreveut (Noru),
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Dotyczy kursów letnich Centrali KSMP
I. Z bólem serca donosimy, że z dniem 29. maja 

zamknęliśmy ostatecznie listę zgłoszeń na Związ­
kowe Kursa Letnie Centrali KSMP, urządzane w
Ornolac i Fougax.

Prosimy więc, aby nie nalegać 
kandydatów, gdyż bezwzględnie 
przyjąć ani jednej osoby więcej.

na przyjęcie 
nie możemy

Wiadomości z Belgii

25 - lecie Sokoła w Ecaillon - Wu i Hem in
Pięknie rozbudowana kolonia Wuillemin,le­

żąca przy głównej szosie z Douai do Valen­
ciennes, pomiędzy osiedlami Masny a Au- 
berchicourt, obchodziła ub. niedzieli, jak już 
o tym donieśliśmy, 25-lecie istnienia swego 
Gniazda Sokolego.

Zarząd tej organizacji gimnastyczne - na­
rodowej na czele z prezesem dh Sitorem | 
naczelnikiem Ratajczakiem dołożyli wszel­
kich starań, by obchód wypadł jak najwspa­
nialej. Do zrealizowania dzieła pomagali 
wszyscy druhowie gniazda i jakkolwiek miej­
scowa Polonia nie dopisała tak jak by się te­
go należało spodziewać, uroczystość, dzięki 
przybyciu okolicznych gniazd sokolich, była 
wielką manifestacją Towarzystwa Gimna­
stycznego „Sokół” 1 uwypukliła w całej peł­
ni siłę i zdrowotność tej organizacji, która 
za swą naczelną zasadę postawiła słowa: 
„W zdrowym ciele zdrowy duch”.

Rano odbyła się w Intencji gniazda oraz 
za zmarłych druhów tegoż, uroczysta Msza 
św. Odprawił ją miejscowy duszpasterz pol­
ski ks. Soczówka, który równocześnie wy­
głosił okolicznościowe kazanie. Po nabożeń­
stwie nastała przerwa obiadowa.

Dlszy ciąg uroczystości odbył się po po­
łudniu. Po przyjęciu towarzystw oraz oko­
licznych gniazd sokolich z Montigny en O- 
etrevent,* Dechy, Waziers i Ferronnieres, ot­
warciu uroczystości przez prezesa Gniazda 
dha Sztora, powitaniu gości, przemówił wi­
ceprezes Związku dh Musielak Franciszek. 
Uwypukliwszy zadania Sokoła wręczył so­
kole odznaki zasługi za pracę w organizacji, 
druhom: Sztorowi (złotą), Ratajczakowi 
(złotą) i Mlchasiowi (srebrną), Wręczenie 
tych odznaczeń wymienionym osobom, wiel­
ce zasłużonym dla sprawy sokolej, spotkało 
się z burzą oklasków i uznaniem, po czym 
orkiestra odegrała hymny narodowe polski 1 
francuski.

Nastąpił dalszy ciąg przemówień. Podno­
sili zasługi Sokoła, wykazując cel organiza­
cji między innymi ks. prób. Soczówka oraz 
wicepr. Okr. U. Sokoła dh Burzyński i inni.

Na uroczystość tę przyoyła również wice­
prezeska Zw. Kół Polek pani Musielakowa, 
pełniąca również funkcję w organizacji So­
kolej. Był również obecny naczelnik Okr. dh 
Dudczak.

Po przemówieniach nastąpiły występy z 
ćwiczeniami druheń i druhów z gniazd: E- 
caillon, Montigny en Ostr., Dechy, Waziers 
Ferronnieres. Oddziałem żeńskim kierowała 
d-chna Musielakowa, oddziałami męskimi 
naczelnicy gniazd.

Uczestnicy uroczystości mieli możność o- 
bejrzeć po fachowemu wykonane ćwiczenia, 
które były ciekawym polem obserwacji róż­
nych cech i właściwości przedstawicieli O- 
kręgu rozpalonycn chęcią do sportowej wal-

ki utrzymanej w ramach zdrowej i rozsąd­
nej rywalizacji.

Placówka Sokoła w Ecaillon-Vullemin za­
dokumentowała niedzielną uroczystością, że 
żywe są w niej słowa dewizy „W zdrowym 
ciele zdrowy duch”. U progu 26-lecia Orga­
nizacji ślemy jej na dalszą drogę pracy dla
Polski nasze „Szczęść Boże”. (j.d.)

Tygodniowa produkcja węgla 
w kopalniach Półn. Francji

Douai. — W tygodniu od 26. do 31. maja, 
(5 dni roboczych) wydobyto w kopalniach 
Nord i Pas de Calais 442.586 ton węgla. 
Przeciętne dzienne wydobycie węgla wyno­
siło 88. 517 ton, przeciętne dzienne każdego 
górnika 875 kg.

Stan załogi wynosi 134.799 górników, w 
czym 25.812 stanowili jeńcy niemieccy.

Rocznica Zw. Uczestników Polskiego Ruchu

$

Oporu
W niedzielę 1-go czerwca obchodził Okręg 

Półnoo Związku Uczestników Polskiego Ru­
chu Oporu swą pierwszą rocznicę istnienia.

Uroczystość rozpoczęła się nabożeństwem 
w kaplicy św. Elżbiety w Lens, celebrowa­
nym przez ks. proboszcza Przybysza. Po na­
bożeństwie delegaci z całego Okręgu Północ 
zebrali się wraz z zarządem głównym z płk. 
Zdrojewskim na czele u p. Kudłaszyka na 
dorocznym zebraniu, na którym omawiano 
sprawy organizacyjne i plan pracy na przy­
szłość.

Po południu odbyła się uroczysta akade­
mia w sali p. Marchewki, gdzie w obecności 
licznie przybyłych rodaków zagaił uroczy­
stość p. prezes Ukieja, witając Zarząd głów­
ny w osobach prezesa płk. Zdrojewskiego, 
skarbnika p. Kopczyńskiego i członka zarzą­
du inż. Krokowskiego Tadeusza, zaproszo­
nych gości oraz miejscowe organizacje.

Po odśpiewaniu przez chór K.S.M.P. z 
Avion hymnów narodowych polskiego i fran­
cuskiego, zabrał głos prezes Z w. Uczestni­
ków Polskiego Ruchu Oporu, pułk. Zdro­
jewski. Podziękowawszy Zarządowi i delega­
tom Okr. półn. za ich ofiarną pracę, mów­
ca wskazał na cel organizacji. Członkowie 
Z.U.P.R.O., którzy walczyli wraz z nńrodem 
francuskim czy w armiach alianckich, czy w 
tajności w organizacjach oporu z najeźdźcą 
hitlerowskim mają dziś wdzięczne pole do 
działania w celu stworzenia warunków dla 
harmonijnego i zgodnego współżycia polsko- 
francuskiego. Mocne pozycje jakie sobie 
Związek wyrobił należy wykorzystać w ce­
lu zapewnienia należytej opieki byłym żoł­
nierzom 1 kombatantom w ruchu oporu. Płk. 
Zdrojewski wskazał tu na wyniki już osią­
gnięte, dzięki umowom zawartym jeszcze 
przed uwolnieniem Francji z Rządem fran­
cuskim. Mówca zakończył apelem do wszy­
stkich byłych żołnierzy 1 kombatantów z ru­
chu oporu, by zjednoczyli się pod jednym 
sztandarem.

Dalsze przemówienia wygłosili, przedstawi­
ciel „Narodowca” oraz przedstawiciel chrze­
ścijańskiego syndykatu górników p. Szcze­
paniak.

Na dalszy program złożyły się występ chó­
ru K.S.M.P. z Avion pod kierownictwem p. 
Liberskiego, efektowne akrobacje wykonane 
przez młodziutkie Sztajerównę i Magdzisu 
rzównę oraz przedstawienie teatralne.

Podobały się zwłaszcza pokazy akrobatycz-

w Lens
ne oraz sztuka teatralna pod tyt. „Jeden z 
nas musi się ożenić” wykonane przez grupę 
teatralną przy Z.U.P.R.O. pod reżyserią p. 
Strzemżalskiego.

Uroczystość zakończyła się późnym wie­
czorem wesołą zabawą taneczną, na której 
młodzi 1 starzy bawili się ochoczo w swoj­
skiej atmosferze.

(W skarbonce, do której wrzucano ofiary 
na rzecz Z.U.P.R.O. znaleziono obrączkę 
ślubną, po odbiór której zgłosić się można do 
apteki Gaillard (dział polski), rue Paul Bert 
w Lens).

Poświęcenie naw katedry lillskiej 
wielką manifestacją świata 

katolickiego
Lille. — W Lille, jak już o tym donieśli­

śmy, odbyło się w obecności nuncjusza apo­
stolskiego Mgr. Roncałli, uroczyste poświę­
cenie naw katedry Notre Dame de la Treil- 
le. Uroczystość była wielką manifestacją 
świata katolickiego i udział w niej wzięli 
liczni arcybiskupi i biskupi francuscy i bel­
gijscy.

Uroczystościom przewodniczył Nuncjusz 
apostolski Mgr. Roncałli wraz z biskupem 
Lille kardynałem Lienartem.

Wzięli poza tym udział: przedstawiciele 
wojska i administracji cywilnej oraz obu 
uniwersytetów. Kazanie okolicznościowe wy­
głosił biskup Lille ks. kardynał Lienart, po­
święcenia naw dokonał zaś Nuncjusz Apo­
stolski. Na koniec uroczystości Mgr. Ron­
całli udzielił wiernym błogosławieństwa pa­
pieskiego.

II. Podajemy rozkład jazdy:
16. czerwca (poniedziałek) odjazd

9.16, przyjazd do Paryża (Nord) _ ------ ------
odjazd z Paryża (Austerlitz) 21.40; przyjazd do
Tuluzy 8.05; odjazd z Tuluzy 12.00, przyjazd do

z Lens o godz. 
o godz. 12.3Ó;

Ussat o 14.35.
7. lipca (poniedziałek) odjazd z Ussat o 

7.24, przyjazd do Tuluzy o 9.15; odjazd do 
des o 9.25, przyjazd do Lourdes 13.00.

10. lipca (czwartek) odjazd z Lourdes o 
15 31, przyjazd do Paryża (piątek) 7.50.

11 lipca (piątek) odjazd z Paryża 13.15, 
jazd do Lens 17.10.

2 adresy;
a) Colonies de Vacances i Ornolac par

godz. 
Lour-
godz.
przy-

Ussat

Tragiczne kąpiele na Północy
Lille. — W czasie ostatnich kąpieli stra­

ciło życie szereg osób. W Saint Amand uto­
piła się podczas kąpieli w rzece Skarpie, 
pani Andrće Mouteny; w Isbergues stracił 
życie 22-letni Jan Dubois, w Guinea utopił 
się 20-letni Emil Branie.

Walne zebranie K.T.M. Okr. Douai
Zarząd. K.T.M. Okręgu Douai podaje do wiado­

mości, iż walne zebranie Okręgu odbędzie się w 
niedzielę 8. czerwca o godz. 10-tej rano w lokalu 
p. Napierały w Notre Dame Waziers.

Zarządy pierwsze wszystkich K.T.M. winny 
przybyć w komplecie. Uprasza się o przybycie 
Okręgowe prezeski i prezesów niżej wymienionych 
Związków (Okręgu Douai) Zw. R. 1 B. Wojsk., 
Z.R.P.O.O., Sokoła, POWN, TUR, Zw. Teatr, i 
Harcerstwa. Ktoby z wyżej wymienionych nie o- 
trzymał osobnego zaproszenia, prosimy niniejszy

Komunikat Okr. II. Zw. Kół Śpiew, 
we Francji

Podaje się do wiadomości, że chóry z Okr. II. 
Zw. Kół Sp. wystąpią na uroczystości 25-lecia 
Związku Kół śpiew, we Francji w dniu 29. czerw­
ca br. z następującymi pieśniami:

Chór męski z Noenx lee Mines. — 1) „Wizja 
szyldwacha” (akomp. orkiestry); 2) Chór żołnie­
rzy (z opery Faust Gounoda akomp. orkiesty). 
3) „Kościółek miejski" (Dr. Błażejczyka) a ca- 
pella. 4) Wiązanka pieśni śląskich (Kiszą).

Chóry mieszane. — 1) „Kantata" (Kwaśnika) 
z akomp. orkiestry. 2) „Cśeść ci Polsko" (Kur­
pińskiego) z akomp. orkiestry. 3) „Witaj Ka­
siu” (Milka) a cApella. 4)śląskie wesele a capella.

Powj’ższe utwory wykonane zostaną pod bat. 
dyryg. Zw. p. Galińskiego St.

Za Zarząd: Masternak, sekr. Okr. II.

les Balns (Arióge).
b) Colonies de Vacances ś Fougax et Barrineuf 

(Arlśge), Notre Dame des Saplns.
4. Zabrać ze sobą najpiękniejsze teatry, insce­

nizacje, monologi, deklamacje, pieśni, tańce, hu­
moreski.

5. Rzeczy konieczne: zeszyt, kartki chlebowe, 
mundurek (biała bluzka z wyhaftowanym odzna- 
klem KSMP, ciemny krawat z odznakiem meta­
lowym, ciemna spódniczka, beret z orzełkiem dla 
dziewcząt, — biała koszulka, ciemne spodnie, dla 
chłopców wyszywany i metalowy odznak KSMP), 
przybory do mycia, bielizna na zmianę, sandały 
do sportu i gimnastyki, szorty,' strój kąpielowy, 
wszystkie numery „Młodego Serca”, „Hej do a- 
pelu” z Polski wiernej, „Wychowanie fizyczne”, 
„Śpiewamy”.

6. Bardzo zachęcamy o postaranie się o stroje 
narodowe tak dla chłopaków, jak’ i dla dziewcząt, 
za co kierownictwo kursów będzie specjalnie 
wdzięczne. Również pożądane są przynajmniej 
kołnierze marynarskie.

7. Warto zaopatrzyć się w okulary przeciwsło­
neczne.

8. Koców jest wystarczająca liczba na miejscu. 
Radzimy wziąć prześcieradła. Poza tym ciepły 
pullower, jakiś płaszczyk, kubek kieszonkowy do 
picia, plecak zamiast walizki, sznurowane wygo­
dne trzewiki, stylo.

9. Nie pożałuje ten, kto weźmie ze sobą rower. 
Transport bardzo łatwyy,* bo nada je się na stacji 
wyjazdowej za okazaniem biletu i ma się spokój, 
aż do przybycia na miejsce. Koszta bagażowe za 
rower pokrywa kierownictwo kursu.

10. że wszelkie instrumenty muzyczne, dobre 
serce 1 — jak zwykle — serdeczny uśmiech, choćby 
(przez łzy, są bardzo'i to bardzo na koloniach po­
trzebne, nie trzeba dodawać.

A więc: uśmiechnij się, kto ma szczęście ko­
rzystać z tegorocznych górękich kolonij w Pire­
nejach, 1 „Sprawie służ" — ,,Gotów".

Centrala Związków KSMP we Francji.

Pfannstiel i 19-tu jego akolitów przed sądem

komunikat uwalać za zaproszenie.

Spadek cen żywca 
na targu w Valenciennes

Valenciennes.

Zarząd.

Najważniejszym wyda-
rżeniem na targu w Valenciennes był spa­
dek cen żywca. Ceny spadły o 40 fr. na ki­
logramie. Płacono za bydło rzeźne pierwszej 
jakości od 85 do 95 fr. za kg.

Piękny sukces zawodników z Sokoła 
d-ha Adamskiego i d-ha Wolskiego 

na zawodach w Roubaix
Dwaj Sokoli wzięli udział w zawodach lekko­

atletycznych w Roubaix, w których uczestniczyli 
czołowi zawodnicy najlepszych 4 klubów z Pół­
nocnej Francji, oraz klub belgijski Afiderlócht. 
Osiągnęli oni dobrę wyniki. ;dwywając pierwsze
miejsca.

Adamski w 
Pardoen.

Wolski Fr.
rzucie kulą 12 m. 97; 2) Francuz 
w rzucie oszczepem z wynikiem

46 m. 30 przed Belgiem Niewerland.
Wolaki w skoku o tyczce zajął 4. miejsce z wy­

nikiem 2 m. 95.

Kongres Syndykatu Wolnego Górni­
ków odbędzie się 21. i 22. czerwca 

w Lens
Lens. — Doroczny kongres Syndykatu 

Wolnego Górników (CFTC) odbędzie się w 
dniach 21. i 22. czerwca w siedzibie związku 
w Lens, rue Diderot. Przewodniczyć będzie 
sekr. gen. CFTC p. Gaston Tessier.

Pierwszego dnia odbędą się obrady komi­
sji, następnego dnia posiedzenie plenarne.

Komunikat V. Okręgu Valenciennes 
Zw. Rez. i b. Wojsk. R. P.

Zawiadamia się wszystkie Koła Rez. i b. Wojsk. 
V. Okręgu, iż zebranie Okręgowe odbędzie się w 
niedzielę dnia 8-go czerwca br. o godz. 10-tej ra­
no. w lokalu 23, Bid. Pater Valenciennes.

Obecność wszystkich Kół obowiązkowa. Koła, 
któreby z jakichkolwiek przyczyn specjalnego za­
wiadomienia nie otrzymały, winny niniejszy ko­
munikat uważać za zaproszenie.

A. Chmura, prezes Okr. V,
QITEVRECHAIN. — Serdeczne podziękowanie 

składam rodakom za udział w pogrzebie męża 
mego Karola Pijarowskiego.

OIGNIES - CHAPELLE. — Zebranie R.P.O.O. 
odbędzie się 5. bm. o godz. 17 w sali p. Ciesiel­
skiego. Będą wydawane fotografie.

LIBERCOURT. — Zarząd TUR-a. Prezes: Choj­
nicki Antoni 331, Bois d'Epinoy; sekr.: Bernacka 
Janina, 194, Bois d’Epinoy; skarb.: Bernacki Ed­
mund. — Korespondencje uprasza się kierować 
na ręce prezesa.

Zwycięzca biegu kolarskiego 
Bordeaux — Paryż

■ ■?

Zapowiedź dobrych zbiorów owoców 
w Belgii

Bruksela. — Minister rolnictwa Orban, 
Odpowiadając na interpelację posła Dlscry, 
podał, że teogroczny zbiór owoców w Belgii 
zapowiada się jak najlepiej. Belgia będzie 
mogła część swych zbiorów sprzedać za­
granicę. Dotąd 20.000 ton zamówiła Anglia.

BRUKSELA. — (Wyrok w aferze „Zivil- 
fahndungsdienst”). — Po kilku tygodniowej 
rozprawie zakończyła się sprawa „Zivilfahn- 
dungsdienst'u” z Alost. Siedmiu z oskarżo­
nych zostało skazanych na karę śmierci, 
siedmiu dalszych na dożywotne lub termi­
nowe roboty przymusowe. Wyrok postana­
wia, że skazani na śmierć zostaną rozstrze­
lani.

WATERSCHEI. — Tow. Polek im. „Król. Jad­
wigi" podaje do wiadomości wszystkim Rodakom 
i Rodaczkom w Waterschei 1 okolicy iż obchód 
z okazji 20-tej rocznicy założenia Koła odbędzie 
się 8-go czerwca br. i połączony będzie ze świę­
tem Matki. Przed południem o godz. 11-tej Msza 
św. na intencję Tow. Polek, na którą prosimy 
przybyć ze sztandarami. Zapraszamy również na 
uroczystość po południową, która rozpocznie eię 
o god'z. 17-tej w sali „Pałace". Program uroczys­
tości będzie ogłoszony w sali.

Browarczykowa Maria, prezeska.

Paryż. — Przed sądem w Paryża rozpo­
czął się w poniedziałek proces przeciw szpie­
gowi niemieckiemu Arturowi Pfannstielowi 
oraz 19-tu obywatelom francuskim, którzy 
współdziałali z nim.

Sylwetka i nazwisko szpiega są szerszemu 
ogółowi społeczeństwa nieznane. Pfannstiel 
działał i pracował jednak przeciw Francji 
tak na jej terenie jakoteż na terenie nie­
mieckim.

Socjaliści uczcili pamięć komunardów’ 
paryskich

(New York Times Photo)

Działalność jego obejmuje trzy okresy: 
przedwojenny, okupacyjny i po uwolnieniu 
Francji z wroga. W pierwszym z nich Pfann­
stiel, udający publicystę, nawiązuje kontakt 
z francuskimi kołami artystycznymi oraz 
literackimi. W istocie jest to jednak praca 
drugorzędna, gdyż główna polega na zbie­
raniu wiadomości wojskowych, które szpieg 
przekazuje swemu ambasadorowi Welczko- 
wi.

W drugim okresie Pfannstiel staje na cze­
le organizacji wywiadowczej. Wydaje naka­
zy aresztowania patriotów. Z jego zarządzeń 
setki członków Ruchu Oporu zostaje aresz­
towanych 1 zesłanych do obozów koncen­
tracyjnych.

Okres trzeci obejmuje organizowanie fran­
cuskiego „Wilkołaka”, czyli antyfrancuskie­
go ruchu złożonego z członków zwolenników 
współpracy z Niemcami.

Pomiędzy oskarżonymi znajduje się do­
wódca ośrodka mobilizacyjnego z Bourget 
pułkownik Bordage, który za 4.700 fr. mie­
sięcznej gaży pfannstielowskiej zdradzał od 
roku 1935 tajemnice wojskowe.

Proces potrwa około trzech tygodni.
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1922 1947
W DNIU SREBRNEGO WESELA 

4-go czerwca 1947 r.
składamy naszym kochanym Rodzicom

Stanisławowi Borowskiemu
oraz Jego czcigodnej Małżonce

Zofii z domu Majewskiej
JAK NAJSERDECZNIEJSZE ŻYCZENIA: 
zdrowia, szczęścia, błogosławieństwa Bożego 

i doczekania się W’esela Złotego.
Tego Wam tyczą wdzięczne dzieci:

Córka Janina i syn Edmuud.ig
BRUAY-en-ARTOIS, w czerwcu 1947 r. S?
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A. KYCZKOWSK1 
TŁUMACZ PKZYSięCŁY 

przy Sądzie Apelacyjnym
Bue Jean Jaurfee 

MAKLES LES MINES (P. de C.) 
Tłumaczenia: metryk do ślubu, natura-

fliaeji, rent 1 L d. (7-st.)
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^T/////////// BANK W////////^ 
Polska Kasa Opieki SA 

Oddział w Parytu
23, Roe Twtthont <IX>

Oddział ic Lena
V 1, Av. de Vareovie, l
N 8/Ageneja DOUAI, 44, Roe de 1* Matro | 
N (Cafś de i’HOte) de Ville) — urzędowanie.

LENS. — (Sukcesy dzieci polskich). — 
Podczas egzaminu muzycznego w Lille wy­
różniły się następujące dzieci polskie z 
Lens; Hrabik Rudolf, Kozicka Stanisława 
i Ciesiołka Henryk.

— (Karta mleka dla starców). — Osoby, 
które ukończyły 70-ty rok życia i posiadają 
karty żywnościowe „V” winni odebrać w 
mer.ostwie przyznane im karty na mleko. 
Wydawanie kart odbędzie się w środę 4-go 
czerwca dla osób, których nazwiska rozpo­
czynają się na litery A do L, w czwartek 
5. czemca od M. do Z.

Bony te będą uprawniały do otrzymania 
dziennie ćwierć litra mleka.

wAfity t k kmiyfs — <z nhchodn Konatvtu- Iw roku bieżącym partia socjalistyczna i komu- eiiN<sBJ»X Maił) — komitet Tow Miejscowych mistyczna uczciły oddzielnie pamięć komunardów 
w!az 111 toJw.- IchSymi wikłaćiffieU < V ucec?*
obchodził w ubiegłą niedzielę rocznicą Konstytu­
cji 3-go Maja. Uroczystość rozpoczęto Mszą św. 
w Intencji Ojczj-zny w której brały udział wszy­
stkie sztandary. Mszę św. odprawił ks. Walko- 
wiak, kapelan wojsk polskich, który zarazem 
wygłosił okolicznościowe kazanie. Po południu 
odbyła się akademia w sali polskiej przy Moussy. 
Otwarcia jej dokonał przy licznie zebranej pu­
bliczności prezes K.T.M. Włoch A., który powi­
tał wszvstkich obecnych na sali. Następnie od­
śpiewano pieśń „Boże coś Polskę", poczym wy­
głoszono odczyt o znaczeniu Konstytucji 3-go

la ub. niedzielf partia socjalistyczna. Udano się 
pochodem ha cmentarz paryski Pere Lachaise, 
gdzie przed t. zw. , .Murem sfederowanyćh" u 
podnóża którego pochowani są komunardzl. ucz­
czono pamięć bojowników komuny paryskiej. W 
uroczystości wzięli udział premier Ramadier oraz 
ministrowie socjalistyczni Depreux i Daniel Mayer

PARYŻ. — (Zabójstwo w Aubervilliers). 
— W nocy z niedzieli na poniedziałek został 
zamordowany w mieszkaniu własnym, me­
chanik Finek. Zabójca został ujęty. Jest nim 
niejaki Henryk Jandzy zamieszkały w po­
bliżu cmentarza Pere-Lachaise.

Jandzy przyznał się do zabójstwa popełnio­
nego na mechaniku.

GOUVIX (Calvados). — Komitet Obchodu „świę­
ta Matki" zawiadamia że „święto Matki" od­
będzie się 8-go czerwca bież, roku z nabożeń­
stwem i uroczystością popołudniową o godz. 15 
na wolnym powietrzu pod namiotem. Komitet 
wyłoniony wyłącznie z młodzieży dołoży starań 
aby uprzyjemnić mamusiom ten dzień i prosi 
wszystkie Matki o przybycie.

S/Agencja 8 
14. Rue 

urzędowanie:

swartld od godz. 9 do 12 J od 14 do
S/Ageneja VALENUIBNNE 

40, Avenue do Commerce 
irzędowante: wtorki od godz. y do

od 13.30 do 16.
BUAI-en.AKTO
Jean Jaurta (za pocztą) 
piątki od godz. U do

PRZEKAZY DO POLSKI

17 
b

16.

Opieka nad majątkiem Wychodźtwa-^

Polski ZEGARMISTRZ i JUBILER

Leon WOLI.NEU
Av. Wagram — PARIS (8).

Mćtro Etolle
Aielki wybór zegarków ezwajcar-
——:- skfcb I biżuterii »:-■■■■ -

Jiekawe okazje Ceny przystępne
Przyjmuje reperacje zegarków (24-st)

(Photo France-Clichćs)
Bieg kolarski Bordeaux — Paryż (400 km.), nie 
należał nigdy do biegów łatwych. Tegoroczne 
trudy powiększyły jeszcze bardziej panujące od 
kilku dni upały. Słońce stało się zabójczym dla 
15-tu kolarzy, którzy wystartowali do biegu. Bieg 
ukończyło w przepisanym czasie tylko dwóch ko­
larzy, Belgowie Sommers 1 Dubuisson. Francuz 
Leveque przybył również do mety, lecz z po- 
ważnym opóźnieniem. Powyżej zwycięzca, Belg 

Sommers

Komunikat PZPN-u Okr. Lens
W przyszłą niedzielę 8. czerwca odbędą się na 

stadionie „Rapida” Ostricourt mecze półfinało­
we o puchar PZPN-u. O godzinie 15. Gwiazda 
Lens — Polonia Dourges, .sędzia Del place; o go- 

-- -- Harnes — Gwiazda Bully, sę?

Okr. Lens Komitetu Tow.
i Związku był. czł. P. O. W . N.

Zarządom Komitetów Tow. Miejscowych i Ko­
łom Związku był. członków POWN. Okręgu Lens, 
jak i wszystkim zainteresowanym, podaje się ni­
niejszym do wiadomości, że wszelką korespon­
dencję dotyczącą Okręgu, należy przesyłać na 
obecny adres biura Okręgu 103, rue Thiers — 
Lens. Biuro Okręgu jest czynne w godzinach, jak 
poprzednie. Zarząd Okręgu.

LENS 12-14-15. — Bractwo Różańca Żywego, 
podaje do wiadomości, że zebranie odbędzie się 
w środę dnia 4-go bm. o godz. 4-tej po poł. w 
lokalu p. Błuszcza.

AVION. — Zebranie Koła Polek Im. Emilii 
Plater odbędzie się w czwartek 5. czerwca o 16-ej 
w starym kościele. Ważne sprawy.

MABLES LES MINES. — Zebranie Klubu Mo­
tocyklistów „Polonia" odbędzie się 8. czerwca w 
lokalu p. Lisa o godz. 11-tej. Koledzy winni przy­
być z motocyklami.

Motocykliści, którzy by chcieli wstąpić do na­
szego szwadronu mile widziani. Mogą być z ,,Ve- 
lojnotorami”, motocyklami 1 samochodami. Przyj­
muje się na członków takich, którzy nie mają 
jeszcze taboru.

CALONNE RICOUART. — Zebranie Tow. Po­
lek „Wanda” odbędzie się w czwartek 5. czerwca 
o 17-tej u pani Pokojskiej.

MAKLES LES MINES. — Zebranie Tow. Polek 
-im. Dąbrówki odbędzie się 5. czerwca o 16-tej w 
sali p. Lisa.

MONTIGNY EN GOHELLE. — Zebranie Koła 
Polek im. Królowej Jadwigi odbędzie się w śro­
dę 4. bm. o godz. 17-tej w Domu Polskim. Waż-

Maja.Dzieci z ochronki pod kier, siostry Tersey wy­
stąpiły z śpiewem „Nasz Sztandar", wygłosiły 
deklamację o 3-cim Maju, oraz wykonały taniec 
ze śpiewem. • , . . ,,Drużyna harcerska męska 1 żeńska pod kier, 
p. Pietrzaka bardzo licznie zebrana, wystąpiła z 
dobranymi pieśniami narodowymi, które wypa­
dły bardzo dobrze. Tow. Polek im. Dz. Orleań­
skiej wystawiło sztuczkę teatralną, poczym ze­
spół ćwiczącv Tow. Gimn. Sokół z naczelnikiem 
Kubiakiem Fr. wystąpił z piramidami, krakowia­
kiem i mazurem.

Obchód zakończono odśpiewaniem „Roty . — 
Wszystkim tym, którzy w jakikolwiek sposób, 
przyczynili się do upiększenia tej uroczystości, 
Komitet T. M. składa serdeczne podziękowanie.

Za Zarząd: M. Juszczak, sekr.
BIACHE ST. VAAST. — (Na powodzian). — 

K.T.M. przeprowadził zbiórkę na powodzian w 
Polsce. Złożyli na listę: Niemczycki Jan 100 fr.; 
Kaliński Sylwester 100; Matys Katarzyna 50; Ma­
tys Roman 20; Dobrowolska Maria 50; Kuca 
Ignac 50; Cichy Jan 100; Catchelein Olivier 50: 
Feuchie Szymona 50; Hinou Augustyn 50; Jan­
kowski Wacław, Gudewicz Józef, Domostoj Igna­
cy, Lukasiewicz Jan po 50; Dewos Marcel 60; 
Machomet Michał, Krajewski Feliks po 50; Ga- 
mołczak Ludwig 20: Marczyszyn Grzegorz, Cha- 
bowski Szymon po 50; Skiba Jan, Gałgan Jan po 
100; Graczyk Zygmunt 30; Kaliński Andrzej, Ma­
tys Sylwester, Kwarta Paweł po 100; Baran Jan 
30: Orłowicz Władysław 100: Kamer Stefan 20; 
Wojciechowski Stanisław 20; Zarzycka Halina 10; 
Wąż Franciszek, Cieślak Józef po 50; Ulatowski 
Fr. 20; Dziadek Jan, Jankowski Karol, Gaweł Jó­
zef po 50 fr.Zarząd Komitetu T. M. dziękuje ofiarodawcom 
słowami „Bóg zapłać". Zebrane pieniądze zostały 
odesłane przez Bank P.K.O. na adres księdza Kar­
dynała Sapiehy w Krakowie. Dalsze ofiary na 
powodzian przyjmuje Zarząd K.T.M.

Pochód młodzieży ulicami Pary ża
Paryż. — Ub. niedzieli odbyły się wielkie 

uroczystości młodzieży pracującej, zorgani­
zowane przez CGT. Ulicami stolicy, od placu 
Republiki aż do ratusza w ciągu 4 godzin 
ciągnął się pochód młodzieży, w którym 
poszczególne zawody reprezentowane były 
przez pomysłowo udekorowane wozy. W po­
chodzie brała, m. in. udział w strojach robo­
czych delegacja młodzieży górniczej z Pas 
de Calais.

Groźny pożar na dworcu w Troyes
Troyes. — Pod wpływem silnego upału 

zapalił się na miejscowym dworcu towaro­
wym wagon z przesyłką benzyny i smoły. 
Ogień powstały przerzucił się na resztę po­
ciągu, wagony ustawione na bocznicach o- 
raz zajął hangar. Strażacy byli bezsilni wo­
bec niszczycielskiego żywiołu.

Spaliły się liczne przesyłki wełny, wago­
ny z winem oraz innymi produktami kolo­
nialnymi i krajowymi. Straty wynoszą 300 
milionów franków.

TŁUMACZKA PRZYSIĘGŁA
przy Sądach w Reims

P. C O R U B L E REIMS (Marne)
. 3. rue Buirette. — Tel. 60-24

Tłumaczenia do ślubu, naturalizacji, rent i L p. 
Wszelkie sprawy sądowe i cywilne. Sprowadza 

papiery. 38-st.)

Komunikat P. C. K. w sprawie rent 
inwalidzkich

dżinie 17. Kurier 
dzśa Ramboult

Kluby zabierają
Wyznac^>ne na

e trzos two Okręgu

po jednej piłce.
niedziele 8. czerwca gry o mi 
Lens:
— Diana LievinWarta Noyelles — __

Olimpia Avion — Rapid Ostricourt
Rapid Lens — Ruch Carvin są przełażone na 

niedzielę 6. lipca br.
Odbędzie się natomiast zaległa gra Olimpia A- 

^.}on — Rapid Lens x> godz. 16. — sędzia Doktór.
B. Musielak, przew. W.G. i D. Okr. Lens.

P.Z.P.N. Okr. Valenciennes!
Zebranie Okr. odbędzie się w niedzielę dnia 8 

ezeru-ca br. o godz. 10-tej rano w Detnain obok 
dworca (Gare des Mines) u ob. Pakuszewskiego. 
O liczne przybycie prosi zarząd. Ważne sprawy.

Za Zarząd: SswarczyAskl L., sekr. Okr.

Mons (Belgia)—Nord 2—5 w zapasach
Dnia 24 maja br. odbyło się w Hellemmes 

(Lille) spotkanie zapaśnicze w stylu wolnym 
Moms - Nord, które wygrała drużyna Nord w 
stosunku 5—2. W drużynie występował nasz 
mistrz emigracyjny Drzymała. Za przeciwnika 
miał Deriasa. mistrza Hainaut Polak pokonał 
zawodnika belgijskiego w 2 m. 25 sek Była to 
najkrótsza walka z 7-miu odbytych spotkań. Jest 
to 10-te zwycięstwo Drzymały w tym sezonie..

ne sprawy.
DIVION. — Zebranie Tow. Polek im. Król.

Wandy odbędzie się w czwartek 5. czerwca o go­
dzinie 16 w lokalu p. Croena.

Ważne sprawy (rocznicy).'

Wc,lźl
. Droga służbowa.

Jan Jerzy z Brandenburga był pradziad­
kiem i zwracał wielką uwagę na to, ażeby 
zawsze była zachowana droga służbowa.

Gdy jego prawnuk kiedyś hałasował, Jan 
Jerzy zwrócił się do swego następcy:

— Powiedz, proszę twojemu synowi, że 
nakazuję jego synowi ażeby zachowywał się 
cicho.

Wyelarzenia dniu
BETHUNE. — W kanale Aire w La Bas- 

sće utopił się podczas kąpieli robotnik Hen­
ryk Debuysscre z Bethune. Debuyssere był 
ojcem 17-ga dzieci.

ROUVROY. — W gminie znaleziono bez 
życia pewną mieszkankę wioski. Lekarz nie 
wydał zezwolenia na jMigrzeb i poprosił o 
autopsję zwłok, która ma ustalić przyczyny 
zgonu.

LENS. — W magazynie „Nobal” powstał 
ostatnio wieczorem pożar. Straty wynoszą 
od 150.000 fr. do 200.000 franków.

TULUZA. —- Tajemniczy osobnik zranił 
ciężko przedsiębiorcę zakładu malarskiego 
Elie SavignO oraz zabił jego współpracow­
nika Gilberta Sudię. Za zbrodniarzem wszczę­
to poszukiwania.

PARYŻ. — Dwóch uzbrojonych i zama­
skowanych osobników napadło w celach ra­
bunkowych na sklepikarkę Adelaide David, 
zamieszkałą przy rue de 1’Annouciation. O- 
bu napastników odszukano, aresztowano i 
oddano do dyspozycji władz sądowych. Je­
den z nich liczy 17 lat, drugi 18-cie.

DINAN. — Miasto Dinan uczciło 100-lecie 
urodzin badacza kolonialnego Augusta Pa- 
vie rodem z Dinan.

MARSYLIA. — W Port de Boux spusz­
czono na wody 4.200 tony statek do prze­
wozu węgla.

i LYON. — Prymas «ialii. arcybiskup Lyo- 
1 nu, kardynał Gerlier, opuścił Lyon i wyje- 
1 chał do Paryża, skąd uda się następnie przez 
jLondj-u do Nowego Jorku.

Zawiadomienie Okr. VIII. Sokoła
Zarząd Sokoła VIII Okręgu w Paryżu, zawia­

damia wszystkich członków, że zebranie miesię­
czne odbędzie się w sobotę dnia 7-go czerwca br. 
o godz., 20-tej w lokalu własnym 7, rue Corneille 
Paris VI. Zebranie odbędzie się bez względu na 
ilość przybyłych członków. Prosimy o punktualne 
przybycie — sprawy ważne.

Za Zarząd: sekretarz Godoez.

W związku z podpisaniem w dniu 11. II. 1947 r. 
Konwencji polsko-francuskiej, w sprawie inwali­
dów wojennych, Delegatura P.C.K. na Francję — 
za zgodą i z upoważnieniem Wydziału Emigra­
cyjnego Ambasady — podaje do wiadomości:

Z dniem 30. kwietnia br. ustała wypłata do­
tychczasowych zastępczych zasiłków inwalidzkich 
tym wszystkim, którzy w myśl wspomnianej 
Konwencji mają prawo do rent inwalidzkich od 
władz francuskich.

Wszyscy pozostali inwalidzi wojenni, nieobjęci : 
Konwencją polsko-francuską, będą w dalszym 
ciągu otrzymywali zastępcze zasiłki inwalidzkie 
wypłacane przez P.C.K. z tym, te wysokość tych 
zasiłków począwszy od 1. maja 1947 r. będzie wy­
nosiła:
Dla inwalidów 86 — 100% — 1.250

Uroczystość 3-Maja w Coueron
Z inicjatywy miejscowego księdza polskiego 

oraz Związku Polskich Kombatantów, obchodzono 
w miejscowej kolonii polskiej uroczyście rocznicę 
Konstytucji 3. Maja, uroczystość połączoną z ob­
chodem święta Królowej Korony Polskiej.

W uroczystości, która rozpoczęła się w godzi­
nach rannych Mszą św. odprawioną przez ks. ka­
pelana Turbaka. wzięli udział kombatanci fran­
cuscy. W czasie Mszy św. miejscowy duszpas­
terz polski wygłosił okolicznościowe kazanie i po­
dziękował kombatantom francuskim za udział ich 
w uroczystości.

Po Mszy św. nastąpiło na dziedzińcu kościel­
nym odegranie hymnów polskiego i francuskiego, 
po czym dalszy ciąg uroczystości odbył się w sali 
kolegi Ossnchowskiego. Na początku wszyscy u- 
czeetnicy byli podejmowani winem honorowym i 
ciastkami.

Na program akademii złożyły się przemówienia, 
deklamacje, śpiew, oraz . przemówienia prezesa 
kombatantów francuskich p. Lebastard z Nantes.

Przemówienia oraz poszczególne występy były 
rzęsiście oklaskiwane przez zebraną publiczność a 
uroczystość zakończyło odśpiewanie przez miejsco­
wy Chór Młodzieży hymnów narodowych polskie­
go 1 francuskiego.

Obchód wypadł pięknie i pozostawił miłe wra­
żenie. Długo też pozostanie w pamięci miejscowej 
Polonii. ,

Wyczyny grupy „Z Far West”
Caen. — Grupa młodzieży szkolnej mę­

skiej w wieku do 13 lat, założyła organizację 
gangsterską, którą nazwała „Ci z Far West”. 
Przywódcą grupy był chłopiec, który ukoń­
czył 11-cie lat. Młodzi gangsterzy byli jed­
nak postrachem spokojnej ludności. Dokona­
li szeregu włamań i kradzieży w kościołach 
oraz domach, w czasie nieobecności ich 
mieszkańców.

Przywódca został aresztowany. Na prze­
słuchaniu zdradził nazwiska swych towarzy­
szy. Cała grupa tej- „obiecującej” młodzieży 
została zatrzymana.

REIMS. — Organizacja Młodzieży TER organi­
zuje 8. bm. bal w sali ..Printania Dancing". Po­
czątek o godz. 21-ęj.

ALBERT. Zebranie OPO odbędzie się 8.
czerwca o godz. 14-tej w Maison du Peuple. Waż­
ne sprawy. Pożę&naplp sekretarki wyjeżdżającej 
do Polski.

Polskie nabożeństwa w Antenach
8. czerwca Nonssonville o godz. 8.45; w Char-

leville 0 10.15.
15. czerwca Revin o godz. 8.45; w Sedan o 12.15.
22. czerwca Blagny o godz. 9.00; w Messin- 

conrt o 11.15.
29. czerwca Device o godz. 9.00; w Montherme 

o 11.30.
Wszystkich Rodaków serdecznie zaprasza 

Ks. Czesław Dukiel, duszp. w Ardenach 
Sedan-Torcy, 22-bis, Av. des Martyrs de la Resist.

Uroczysta procesja Roźego Ciała w Łe Magny

71 —
56 —
41 —
11 —

85% —
70% -
55% —

850
600
500
350

fr. miesięcznie

fr.
40% — -------- .

Znając jednak trudną sytuację materialny wielu 
naszych inwalidów we Francji, P.C-K. będzie się 
starał w dalszym ciągu jak najwydatniej im po­
magać w miarę swych możliwości .

Pomoc ta udzielaną będzie w formie zasiłków 
okresowych, które w dalszym ciągu wypłacane 
będą inwalidom względnie ich rodzinom, nie ma­
jącym żadnych lub minimalne dochody, a którzy 
zarobkować nie mogą.

Należy zaznaczyć, że na podstawie przeprowa­
dzonej w m-cu marcu br. ankiety, mającej na celu 
zapoznanie się z sytuacją materialną ogółu na­
szych inwalidów, P.C.K. przyznał począwszy od 
1. kwietnia br. zasiłki okresowe tym inwalidom, 
których sytuacja materialna okazała się naprawdę

Okręg I. Zjednoczenia Polskich Towarzystw Ka­
tolickich Montceau les Mines urządza jak ubie­
głego roku w Les Gautherets, dnia 8. czerwca 
1947 r. w kolonii Le Magny o godz. 16 uroczy­
stą procesję Bożego Ciała — ku czci naszego 
Wodza Chrystusa w Najświętszym Sakramencie, 
na którą jak najserdeczniej zaprasza wszystkich 
kochanych rodaków t zagł. Montceau les Mines 
1 okolicznych miejscowości oraz wszystkie poczty 
sztandarowe organlzacyj religijno - narodowych. 
" Zapomnijmy więc w tym dniu uroczystym o 
naszych troskach codziennych i kłopotach a 
złączmy nasze głosy i wznieśmy je wszyscy pod

nieWosy sercem, usty, ile tylko sil nam starczy, 
wznieśmy z pełnej piersi Bogu wdzięczne pienia 
i hołd radosny uwielbienia.

Niech więc też zabrzmi w kolonii Le Magny 
tryumf uroczysty, bo w tym dniu pośrodku ludu 
będzie Bóg wiekuisty.

Podążmy wszyscy na tą uroczystość religijną i 
nawskroś polską. ZARZAD.

j—Ogłoszenia drobne
1 ° ° Klosze A. *4

sowuć .Narodowiec". LENS (P d» CL)- ----------- —7. LENŚ (P. de C.).
Q Na odpowiedź tub tra przekazanie eefo-

•zeń na ogłoszenia, które ukazały sie nod

* na k°P*rcie napisać oprócz adre.<u_ (jodany newer ogłoszenia
la ogłoszeni* Redakcją nie odpowiada. **

Wolne miejsca
1 wiersz (okolą 50 liter) kosztuie <6 fr. 
Ogłoszenie (conajmniej 3 wiersze) 12» fr.

SŁUŻĄCĄ, umiejąca gotować, potrzebna do 
pracy domowej, do samotnego mężezj^zny. Płaca 
3.500 fr. miee. oraz całe utrzymanie. Ożenek nie­
wykluczony. Zgłosz. do „Narodowca" pod nr. 1505.

Potrzebny UCZEŃ PIEKARSKI od lat 14 do 16? 
Zgłosz. do: DUFRESNE LENNE, 46. rue Pasteur 
QUAROUBLE (Nord). (1499)

Potrzebna NIEWIASTA do praev domowej I do 
uprzątania krów. Zgłosz. do: A. LEGUAY Barć 
par Beaumont le Roger (Bure). "(1500)

Potrzebna SŁUŻĄCĄ umiejąca 
przedmieścia Paryża. Zgłosz. do:

gotować, do
132, Fbg. Poissońnićre PARIS (10-e)

HELIOREL,
(1490)

SAMOCHODY, KAMIONY, KAMIONETKI, róż­
nych firm w b. dobrym stanie, po cenach przys­
tępnych sprzedaje; V. MACIEJEWSKI ,.Parc-Ga- 
rage", 134, Av. A. Briand, BAGNEUX (Seine)

(1501)

ciężka.
Poza tym wszystkich inwalidów chorych, prze­

bywających w szpitalach i sanatoriach, P.C.K. 
otaczał będzie jak dotychczas, troskliwą opieką, 
udzielając im niezbędnej pomocy w gotówce lub 
naturze.

W dalszym" też ciągu P.C.K. będzie pokrywał 
częściowo lub całkowicie koszty protez i obuwia 
ortopedycznego, aby ułatwić inwalidom wojen­
nym powrót do dawnej swej pracy, a przy zasto­
sowaniu t. zw. „protez rąk do pracy" umożliwić 
niektórym pewnych czynności w gospodartswie.

P.C.K. będzie się starał również pomagać in­
walidom udzielając im w miarę ich potrzeb i moż­
liwości Instytucji zasiłków doraźnych, względnie 
pomocy odzieżowej.

Mimo więc przejścia większej części naszych 
inwalidów wojennych na rentę francuską, zadania. 
P.C.K w stosunku do ogółu Inwalidów pozostają 
w dalszym ciągu duże, a podyktowane są troską 
o ulżenie w niedoli wielkiej ilości tych zasłużo­
nych bojowników o wolność, przebywających na 
emigracji, do czasu ich powrotu na ziemię ojczy­
stą. Delegat P.C.K. na Franeję

(Dr. I. Domańska)

Uroczystość Trzeciomajowa 
w Altkirch (Ht. Rhin)

W niedzielę ubiegłą odbyła się staraniem miej­
scowej sekcji FREP. uroczystość 3-clo Majowa, 
związaną, ze świętem zakończenia wojny. Już z 
raiła wcześnie, zjeżdżać się zaczęły autobusy z 
członkami wszystkich naszych organlzacyj. a 1 
pociągiem nawet z odległych miejscowości, przy­
były delegacje.

Na kilkanaście minut pjzed dziesiątą, zorgani­
zował się pochód który z rozwiniętymi sztanda­
rami ruszył w kierunku kościoła. Mszę św. odpra­
wił ks. Wołoszyk z Wittelsheim. W pięknie wy­
głoszonym kazaniu podkreślił potrzebę pracy dla 
dobra Ojczyzny, i nawoływał do współpracy i 
wzajemnego zrozumienia się naszego społeczeń­
stwa.

Po Mszy św. znów zorganizowany pochód udał 
się przed meroetwo i tam razem ze społeczeństwem 
francuskim, poprzedzany orkiestrą, sztandarami 
tak francuskimi jak i polskimi, oraz przedstawi­
cielami władzy, skierował się na cmentarz woj­
skowy, gdzie po licznych przemówieniach złożono 
wieńce na grobach poległych w obu wojnach świa­
towych.

Po południu odbyła się uroczysta akademia, na 
którą złożyły się występy chóru „Lutnia" z Wit- 
telebeim. chóru z Mulhouse, odczyt oraz przemó­
wienia okolicznościowe Po akademii uczestnicy 
mogli wesoło spędzić kilka godzin na zabawie. 
Późnym wieczorem dop.ero rozjechały się brać 
nasza do domów, unosząc dużo miłych wspom­
nień i jeszcze więcej- sił do dalszej pracy dla do­
bra naszej Ojczyzny.

Broń i słowiki w haremie tuluzkim
Tuluza. — Ostatnio powiadomiono wy­

dział tuluskiej policji tajnej, że kosztow­
ności skradzione swego czasu w dep. Gers, 
zostały ukryte na przedmieściu tuluzkim w 
willi b. właściciela domu publicznego Mau­
rycego Delpecha, posądzanego poza tym o 
faworyzowaniu tajnego nierządu.

Policja postanowiła sprawę wyjaśnić. 
Trzydziestu członków tajnej policji wraz z 
silnym oddziałem policji miejskiej wysłano 
przeto pod wskazany adres. Willę otoczono 
1 przeszukano. Zamiast kosztowności kryła 
broń maszynową, wszelkiego rodzaju narzę­
dzia złodziejskie oraz ponad 100 słowików... 
i kilka młodych niewiast, które ubrane w 
stroje kąpielowe zażywały kąpieli słonecz­
nej w towarzystwie dwóch mężciyzn Mau­
rycego Delpecha i jego znajomego.

Broń i narzędzia złodziejskie skonfisko­
wano, Delpecha, jego przyjaciela oraz „sy­
reny” aresztowano i osadzono za kratami.

śledztwo trwa. W kołach policyjnych o- 
czekuje się rewelacji i jeszcze sensacyjniej- 
szych odkryć od wykrytej afery.

ISSOUDAIN. — Walne zebranie O.P O. odbędzie 
się 15. bm. w sali meroetwa o godz. 14-tej. Ważne 
sprawy.

AGEN. — Zebranie Polskiego Str, Lodowego 
odbędzie się 8. czerwca. Ważne sprawy.

I 1 wiersz (około 50 liter) kosztuje 73 fy g 
^ Ogłoszenie (conajmniej 4 wiąr»*e) 3M fy'

KAWALER, lat 36, pragnie poznać PANNt lub 
WDOWĘ, od lat 36 do 37, w celu inatrymoaiai- 
nym. Oferty pod adresem: A. B. Aux Caiiles 
Saugy par Charost (Cher). (1504)

MĘŻCZYZNA, lat 41, pragnie poznać starszą 
PANNE lub WDOWĘ albo ROZWÓDKĘ, od lat 
35 do 41, w celu matrymonialnym. Narodowość 
obojętna. Oferty do „Narodowca" pod nr. 1436.

WDOWIEC samotny, lat 50, fachowiec. pra­
gnie poznać PANNE lub WDOWĘ bezdzietną od 
38 do 45, miłego i dobrego charakteru, umiejącą 
cośkolwiek szyć w celu matrymonialnym. Oferty 
do „Narodowca" pod nr. 1491.

Brata Stanisława PUPKO, przybyłego do Fran­
cji w 1930 r. z woj. Nowogródek, poszukuje Ignacy 
Sr t1-95', Woodlands Park, Gt. Missenden BUCKS (England). (1502)

Poszukuję Edmunda GORCZYŃSKIEGO w spra­
wie pilnej. Ktoby wiedział o jego miejscu poby­
tu proszony jest o nadesłanie wiadomości, za 
wynagrodzeniem, do: Jan SZUBERT. Bid 114 
HERSIN COUPIGNY (P. de C.) (1479)
unpi ime-rit. »*. n u ł a i huHsM 
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